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, •«**■  lub .^ecz.* 6^M  
1 4»«(ł»'vą •■» miejscu 66 M 

* przesyłką pjczlo\*c\ 68 M
7« ł —«r4 .Poranna* i „Wiecz.* 124 M 

i  dw urazow ą dostaw ą
w miej i*u . . . 132 M

Z przesj Iką pc-c-tową 136 M

KALEŻYTOSĆ FOOZTCW Ą OPŁACONO RYCZAŁTEM

3 MK.

w m e z o m w M

wychodzi codziennie o godzinie 1 popof, i o godz. 6 rano („Gazeta Poranna")

P. T. Interesentów uprasza się o zg‘aszanie w sprawach redakcyjnych wyłącznie nrędzy godz. 6 a 7 wieczór en  w biurze Badakc/l przy ul. Sójfoła 4/_l 
Rękopisów n e  zwraca się. — Biura Adninist-acyi otwarte codzienne od godziny 6-tej rano do pndz. 7-mej wieczór. — Telefoi reaakcyjiy Nr. 15
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Bezczelne peMsjswe warunMi sesilgcSSe l
B o l s t e w l i ó r  r z u c a j  n a  f r o n t  © s t a l .  r e z e r w y  

Z L d f t O O  m m ó w  w z i ę t y c h  p o d  s a n r t f i W a r s z a w a i
CO MASZ ZROBIĆ DLA ŻOŁNIERZA, 

UCZYŃ NAW  ĆHMIAST!
NIE OGLĄDAJ SIĘ NA WIELKGM- D A & i 

DAJ GO llOŻESZ I
Lwów, 21. sierpnia 

R eiak cy a  „Gamety W eczo m ej“, 50 egzem
plarzy „G azety Porannej" > „Gazety W  eczomel" 
<fla żołnierza na froncie.
Zebrane r a  urodzinach Mamiusia mk. 100.— 
Polska ^rgamizacya natrodowa pow. ska- 

łackiego, zebrane przez Baidińego i 
skarbnika Wyroznmskiesro mk. 1000.—

Zbyszek. Łoziński mk 15.—
Zebrane u funkc. nadle&^Wwa w  Pecze-

niżynie i M łodaiynie mk. 1375.—
Polonia w  Jabłonowie obok Kołomyi, ze

złrórki ulicznej itik. 1380. -
Zamiast w ieńca na  trum nę śf Fel ksa  

Chobrzyńskiego, złożyła Polonia z Ja
błonowa tok 630.—

P r. Nossiguwa — 2 bagnety.
Maiłuśtig — nabije.
Olga Bilińska — naboje 
Tarnawski — m aska gazowa.
Por. W e s ak — 1 korab n, 2 szable, 2 hełmy, łu

ski z granatów .

NA ARMIĘ OCHOTNICZĄ
Dyrektor Górniak z W ojutycz mk. 100 —
Urząd stacyi w Radymnie mk. 265 —
M arya Trom retcim  z Janczyna mk. 100 — 
Kazimierz Kowalczyk insp. policyi w

Żółkwi mk. 400.50

Warunka rosyjskie rzekomo przedłażone w Mińsku!
Sow ietom  zdaje się  ciągle, że stoją jeszcze pod Warszawę!

7. p ro b le m ó w  g o s p o d a rc zy c h  c h w ili.
Lwów, 21. sierpnia, 

(iup.) Chwila obecna odbiła się bardzo uiem- 
nle na biegu naszego życia gcsj>oaarc.zeso. W y
padki strategiczne ubiegłego i bieżącego miesiąca 
zaskoczyły rtas w chwili, gdy przemysł polski 
rnajdiowal się w  rozScwtcw. W wielu przećsiębior
5 .wach dokonywan,0 remonm :n'u dowari fabry
cznych, zaopatiywamo się w materyal surowy. 
Zwiększone zapotrzebowanie przemysłu znalazło 
swój wyraz w żywej akcy" kredytowej banków, 
Iktóre dla pozyskania kapótałów dla zasilenia prze

WLŁU fcL* L

C:eszyn, 21. sierpnia.
(T eef.) (G) Dzisiejsza „Morgen Ztg.“, która 

tu nadeszła przynosła następujące waruńki peko- 
jowe, które rząd sowietów przedłożył delegatom 
polskim:

1) Rdsya i Ukraina uznają w  zupeUn^ńCł nSe- 
żawisłóść J wo-ność P :eczyp wpoiftej poŁJtiaj f 
pełrię praw indu polskiego po stanowiona o 
.swoim losie i utv orzerua formy rządu takiej, ’gr 
k;ej sobie żvczy.
( 2. I?'>rjya i U k rato  rery g ifie  ze wszelki h
ierm odazk dowaiJa w^jenaiigo.

2. Oeteteozna granica wschodpla Pol4k] bę- 
'dzw ta samu j'lka była w noicie Lorda Curzona z 
<11. 1 poą jadtókże obejmie nieco więcej obSóa u 
hta wschód o j BiaŁ gOEpoku i Che ",A 
1 4. Rzeczpospojta zreduk«io swoje siły zbroj
one do 50 tyjręcy ludzi za sk«żbą jećaorobzną, a 
\aprócz tego do ce’ów  aditimLtJacyj.tych posL- 
dać bodzie 10.1)00 lodź’. Ta siila bejowa będzie p°- 

'Tarty przez obywato łsiką nwiay-j, zł ap ią  z i*o- 
Vjnjf‘!jków,, a przeznaczoną dla uTzymP *,a porzą
dku. Oigąąizacya tej mhicyj bęozle dmówioją w 1, 

'traktac a pokojowym,
5. Po podpisaniu traktatu Folska rozpocznę 

demotilłzucyę I ukończy ją w miesiąc pc podpi
saniu.

6. Polska zatrzyirr t<! broń i nateryai woje:.* 
r.y, który będzie kon eczuy dla uzbrojenia sil bo
jowych w yini-nionych pod 4. Reszta łącznię wTaz 
z arsenałami i magazynanu w całej Polsce się 
znajdująeemi zostanie wydana Rosyi i Ukra nie 
w ciągu miesiąca po podęi&aniii prelintinaryów po
kojowych, Do tego zań czasu pozostań c pod nad- 
zolem rosijskej ! ukraińskiej komfcyl. Dokładny 
termin w ydania i .niniinum, które każdemu z Po
szczególnych państw Rosyi J Ukrainie n.a być 
wydany, będzie ustalony w ciągu rokowań c trak. 
tał pokojowy

Z tycłi zasobów wojennych Rcsya i Ukra na 
zwrócą przedmioty potrzebno dla uzbrojenia wsrsc 
mulącej m iicyl.

7. Polska zr ^ka się f£.brykovan}a broni i raa- 
terjialu w oje.inego.

8. Polska nic & ieTt; na swtP»j tererlo orra- 
nizacyi występujących wrogo wobec rządu rosyj- 
skj.^i i ukramskieg i, (

9. Krok; nlepjz, jacicsk'e bf*dą wctrzjncano 
faktycznie w 72 gołdz‘ny pa poipisana. trai fstta. 
Wojska rosy jskie i ukraińskie pozostaną w  tej 
chwil; na tych stanowfekccr, na których się zaaj. 
dują, SeJnak mk: na weebód, od linii wyznatmorei 
przez lorda Curzona. Armia polska cofnie sie o 50 
wiorst na zacbćd od armŁ rosyjskiej i rkratusklei. 
Strefa między temi armiami o pod po*ską 
adminisiracyą i pod nodze rem mieszanych kor 1- 
syi oraz specyalnyph komisj i wydetegot/anycłi 
przez zwi-,zki rooolmcze. Cdwrór armii polskiej 
odbędzie się również pixl koutnrią kom^yi mie
szanej. R»'i'wr.oczfcśn!e z demcbilizacyą armii pol
skiej i w> daniem materwału woiennogo Rosyi I 
Ukrainie wojska rcsi'jsk‘e 1 ukraińskie cofną się 
tek że w chw il "knóczena domobiti i.ac:1 potskiej 
armii i v'ydai\a broni i materyału wojerrego, ma 
w strefie neuCałnej pozostać (?) tytko 200.000 
ludzi (?)

11. Poiska zwrócif?) roailsiryal kołek vy, o. 
>raz u-^ządzenia pcpzjowe 1 teł^srad zabaąiłe 
z obsadzoaego przez sSę terytołtyaia, oraz c Jła- 
łule zbumrune mosty i Ife ê “b e jo w e  w  ieiJsnlitio 
i porządku, jaki uśł JI bni_ wucya.

12. Polaka w  drodze ttktrawy w  ̂.Tjaczy urzy- 
dział zieimi dla tycb rodjzin pol*vl a, któiłe pft^az

1 \yojnq ur,.ejjp*ały.
13. Roqlva i Uknakya ctiłzymają pełne prr»wn& 

'przyjazdu dla csób(?) prrbz tećsały potskhy Pato- 
tmia&t kolejowa T \tłkow-\rsk— BA-łyr^ck— 
Grf^ewo zostrtna w p©łn"*n posiadaniu 1 pod peł
ną kóntr^a rosyjskiej reppsHki.

14. Poiska wyda pełi ią aanne^t^ę jy^Ajifcatą 1 
iwioSskową.

15. Po podpinmlu irsktatu Połcia  cgłosL w ca 
łosoJ w szystkie d°k^medty i cały rarńsr^' 1, od- 
•noszącj^ się do wó?ąy mipdzy Pol ;ką a Roąya &- 
'raz da "tosucku między Polską 9 ULmdaa

O z a S  o d n o  w i ć  o - r j r . f * ć h o l
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knysłu odw olyw ^y stę w coraz ba~izsej przy- 
'śpiłaszonem ten* *e do s$ rteczeństwa, badż Tx> 
wiąkS2ffi}ąo swói własny kapitał zakładowy, bąiź  
te ż  przopr >wadzając snbskrypcy ę przedsię
biorstw przemysłowych. W toku odbywała się 
przerwania zrzeszeń nŁteżego typu w wyższe. — 
Stowarzyszenia zarejestrowane przerwe -^ ły  : ię 
w SPÓBu t  ogr. tpoęką, te ostatnie zaś -w spółki 
akcyjne. Przydział węgla — jodan z siarważmiej- 
Isrych warunków uruchomier ia pr ledsnębioTstw 

'przemysłowych — stawał się dzięki zwiększonym 
dostawom węgla % Górnego Slaślra, wydahr e;szy 
ł umożTżwiiał rozpcczęcSe pracy w  szeregu tebryk. 
Ceg: rln!e poczęły kucnzywtiie' pracować i przy* 
sjotcwywały grunt dla tedhntcznej o-^ndowy 
Seraju. Koniunktury przemysłowa i handlowe po
częły być bardzo pomyślne.

państwowych w  nudzt.d, ie  tsrySl ta znajdzie przy 
'chytre przyjęcie w sJercch miarodajnych, któn. 
7d.ają sobie stouwę % waod problemu Rzecz a- 
tot! najważniejsza, by pomoc państwa JaSc najry
chlej przyszła. Kahda baw  e n  zwłoka naraża 
‘nasz przem ysł na dotU taa ytraty, których bez
w arunkow o naszemu młodemu c ganiwnowi gc.- 
<— daj ozom u zaoss częd, ić  a ileż.;.

Z nastrojów rumufist̂ ch*
ł Ioroskopr panami itarne, — Iłieberpicc »6*two  

bolszewickie. — „Nacfc Bukm-est!*
Bukareszt, w  sierpniu. 

Gdy s ę d icć z jaką taką regularnością bierze 
udział w  sesyach ja-rfamentu runuńskłcgo, ogar- 

W tak&ej chwMl zaskoczyła odradzające s i  nia człowieka nieprzeparty, a bo-.asny isjnu.ek. 
nasze życ’e  gospodarcze \/zntożoua akcya bojo- Pi zychodzą raw tf chwale, zupełnego zwątpienia 
w a na ta * , te wschodnim O dciągała  ona rze-jo  przyszłości tego kram, tak przecież żyzn.go, 
573 robetnicce i urzędnicze od w aisztatćw pracy,: tak napełnionego n&turalpeiTłl bogactwy w sz e V  
iocrwodowdła Eastó] handlowy, uriem ożfllw^ący; kiego rcdzaju, a zamie akamego przez naród rol- 
'spfcSyżait e ęrodullrtów i odzyskajne w tan nirzy grdny uwag'

sposób '-aipltału obrotowego, zamknęła wresecic Minął już miesiąc od czasu Jak obraCbds rto-
n ajw arr^ęze żródP kredytu, kredyt, bankowy.; Wy parlament rumuński, a nie zdziałał nic, jak 
flanki wldzra.y się spowodowane sytuacyą noli tylko tyle, że wśród zgńłlku uczył się wciąż óe- 
tycźną j Tnffdaar„ wypowiedzieć dotych czas ^'^mokraty-czuego reg me‘u, Nieubłagana walki pmę- 
Łredyty, oraz zaprzestać wsrdkiej dalszej akcTl. <izy dawnenii stronnictwam-j (partyamf oligarcli’-  
iKredytowei. cznemi) a .nowymi hidzmi“ trwa nadal, taJk samo
i Są to nieodzowne kons ekwen-y ejstanu^ w o- zaCiekła, jak w dawnym, rozwiązanym iuż paria-

men^e- Kwesty® osobiste, intrygi, Linbicye, walkijennego, wjaścfm się obeanie znajdujemy. Zai-a 
dzić też ternu tnie można, N e można w chmlt o- 
becnej myś.eć o kontynuowaniu t^so rozpędu, ja
ki wziął nasz przemysł.

Są atofli pewni ir mhtiak’e zadania, których J 
IdzIS za.dech ić tria można. W sirzyn/nde ruchu w 
Iftzrrlsręb orstwach Już czyrmych stamr d  dla 
'właScjdeJi tj^h falbryk jak i dla całego spcłeczęii 
stw a szkodę bardzo dotkliwą. Idzze na marne czę
stokroć przygotuwisiy surowiec oraz tmaicryrł 
opałowy, sktzuje to na brak pracy szeregi robo
tników, które muAzą oyć rozpuszczane, a których 
TozysScanie i wyszkolen'e wiele kosziowalo y^y- 
5łkÓW materyailnych i moa-alnych.

Temu to zamknięciu c  ryrmyrh warsztatów 
ttaieźaloby w miarę sd zapobiedz. Rozumieją to 
najlepiej srn>i przeds ębiorcy, którzy wszelkie 
rzyn^ wystfk', by do estate -zności rde dopuścić. 
:A3e brak zbjtłj gotowych proc.uktów oraz ustanie 
kredytu bartktwego rrugą ich ostatecznie ranusić 
do tego ze wszech m ar n eipożąjdanegc kroku. Na 
fch barkach nśorrjpżoa wtedy po3o:«tawtć proifcli- 
wu w dzłscelszych wan-ikach omal n ernzwrązal- 
ttego.

1 oto tu je t̂ ipora i mis-Ssce na akcyę p i± icz-  
iią rządową Byłoby bardz0 pożądane zo stano
wiska ddbra ipubłtcnego, by państwo przezna
czyło ipew en fundusz gpecyalny na podtizynnnie 
w ruchu czynnych przedsiębiorstw przemysło
wych, PoKzdby prztmysh. w te] chwffi n a by
łyby Tbrt w ’e?k»e. Nłs chodzi przecież w taj 
chwHK s ubyw anie zn»can;ejszych panyS suro-

klas i ^tr amictw zaa< fy prawie wszystkie p>sie- 
dzenia. Brafli -doświadczenia z-irazerr knrnkanty i 
rczhrajajsicy a przeważnej częśca ludzi dóoł jj wo
li, przyczynia się iyiko nasczęścieg do skompliko
wania dyskusyi i narażenia na większą jeszcze 
rtratę.

bzkopu? wi5z t’kogo rządu parłam en ta rn ego 
tkwi właśnie w tern, że sabinei powmien naj
pierw się utrzymać, a potem  rządzić". Ten szko
puł jest jeszcze znacznie webezęKccmeiszy dla 
d;emokracvi początkującej. Gabinet Averescu, mi- 
me że cpierał eię pralne na 2/3 Izby, nie doszedł 
z? da do właściwego cętlu swy-h rządów, N ewol- 
nik swej ^klientek'1', zdaje sic być w kotrecznośc; 
z?niyikanra o-zu na różne nadużyta, abj’ nós;l 
sob:ę zacbcwać nietlttóre n'ezbęd,ne poświęć “n a .  
zdaje s ;ę uprawiać pęwna toieruncy j, którą cno- 
zycya „ludzie -nowr" nazywają cichem po-uozumię- 
nicm z wczorajszą oligarch ą.

Zresztą oposym-a tai protestuje jak się zdaje 
g iów tre celem przeszkadzania i przyprawiania o 
noadeOc m iris te rs tw ą  Jakże przyćrry jesł widok 
większości npozycjrj, a^karża.iących się WTrajem- 
nie o to, że łmńemoż' w iaią wswęlką pracę powac- 
ną, żh czy nią parlament bezpłodnym — siowęm, 
że ..zdradzają" kraj, wyczekujący n ec^erp iw it 
rcalizacyj rofc-rriiy agrarnej i unifik. csu (admitii- 
stracyjnej. monetarnej Ltd.), row ych pncwwcyi! 
W b to c  e, w ę ta z o lć  opozycyj } rząd mają każde 
ze s w y  sn ony  znaczną część odpowiedzialność

wca. I*w«Lnsz ten m'afty 73 źV £m 't ttirtbiliwfić^ cały czao 3traconY' Dsłatec’Tlk' za-
prz imy?3*vo«m  r #utawą wvpła ę nłac robotni- p^ 5  ^ ^ in ^ y tu c y e  me wyrrzodradą tu- 
czyc*v ceny za dostarczony kont'’n- ;‘rl - ac^nie ewoiucyi naturalnej, czy gloscwan e
W.d W . w y  ««P. rfcEoglne wydatki, l e ,  n ie | l > ^ ^ ^ e  me było 7jp r o w a d z .p r z e d w c z c -  
wielki stosnnkawo f  m iusz parwol^ty p^zrdsię- i^!' e “  s ,owt,m, ^czy ten naród drjrzał do rzrdów 
łbiorstwom rrzem ysłowym  ptrzebwać chwilę dz>- 
sjekjzą 1 ucbr-n^lby je ad poważnego kryzysu, któ 
ry im zagraża. Nebyłby to zresztą fundusz dla 

'ł-afterwa strącamy, łponoważ orzelds. ęHorsty-a 
przemysłowe po powrocm normal.riejsz^-ch sto
sunków awróciłyljy w całości w ylożone ebeerue 
przez naństwo kwofy, a mogL/by to z łatwośria 
«czyii'cć, gdyż z chwilą nafctan a normaWefs/ych 
stojwirków zas&. Je z powrotem kredyt bankowy,
•i K3 zedąne j>rodakta, stanoy-^ące teraz m artwy 
kapitał, dostarczyłyby Im dostatecznych środków 
\lo zanrotu Łac^gm^ie*] w rbac państw a pożyczki.
1 Poraszam y teuy myśl stw orzenia w te; cnwi 
łj 3iatkzwyc®a1nesro  fuduszu państwuwegr dla u- 
“trzyuMbuia w  rudw  czynnych drzeds ęW. jrstw

Jemokratyęzmych.
Tym czasem  zaś czarr?  c h m iT /s k a  grom a

dzą się r?a łioryzonce Go stanie się z tym krajem, 
gdy nadciągnie tu rza? ...

V' stosimikrcłi wewnętrznych stan umysłów  
klasy rebotmezej (sftosu-slrowo dosyć mebcznei: 
oficoło 250 ty ś  ęcy robotniików  w^zystkmgo) pogar- 
szz  s :ę. MroAą (się straci, ziaootrzaLąc pizesienie 
ikoucimtezne jeszcze tirdizlel Rząd zbyt dbały, 
Jak się zdaje, c swą pnpu rraość, nie okazuje am 
mtałcści, ani równowagi. Prcpaga-n Sa bclszewiolca 
wzrars+a z i»ewną mc M ą , rozgałęziając się w e  
wszystkich cemtracł-i robr.tr, czy ch. Rewfeyi. ptzc- 
l»row; dzorus przez poł cyę w pew nym  kćubjie so 
oyaliitycznym w Bukareszcie wjnkarała, że ru-

m ań sia  party* sc- ynażstrccj a  praostnje v  *taiycu 
stosuA ach z M w ^w ą, V%a otrzym uje łuadnsEia 
pa pTcmigondę boh ziew.cke P rzw ^en te boiełown 
nie pojTawiłi? s ię  Pogorszyło s q toż przesflerio 
ftnanvjw* Co dto srłrionów, p ró g  (Osty«l były do
syć sprzeczne, o fle sem  o możliwość ^ywoizia.

Jed rak ż r „Cale? );ctorLei“ w Bukareszcie 
przedst iM Ja iia L-odzień obraz .zbytku. * którym  
n e nrożt inawert rys^cJfcować rcryyka rae  d* la 
Paix Nowti parw eniusze, wzbogaceni spekulacyą, 
ro z p ie ra j sie z n a d ę t, zaiozmmia ością w powo
zach i lśniących am oniM  łach i n e wiedzą zgw u  
co I 0CZ5Ć z pieniądzem . pcdcza i, gdy na wisi m - 
mu.rskicj a naw et na przedtm eócia h  sto ikry re*z- 
ptorą się rędza, niedała, cm rny  n edostafgk.

Słowem — Rjm unją z n a jd a  się w _mitkcie 
zwr^triyTr. sw^ych d J^ jó w , przebyw a ,Jsryzy.‘, roz- 
ros+u", zupemie zresztą n .rrtta iny . Wsze-aiko czy 
irudnoś i w ew nętrzne i wyd4rze<rra zewnętrzne 
dadzą jej czas nu fco-mr.Macyę i na d< kończenie 
tąrn hiator^twa w demofcratycziriyim ręg lnw ? Czy 
znajdzie u siebie mężów stant , będących na \ ryso~ 
Kości obeerego pętożenia?

Albowiem prrtrryc bolszewickie t to tz a ^  rłę Joi 
na gran cy  "urrrańsklei... A mimo tego w ‘eTn Jest 
2 pośred Rumuniów, którzy Łiorąc życzenia swe 
za rzeczy? istość, pokładają ulmość -  o, roabr “da
jąca pros-.tod trsznośc i! — -*y MosScwdę I ośwtedcoa- 
ją, jako-, niema czego się obawiać, sto no  rrsad so
w ietów  p izycnał Rumun-ii: Bessarabię !„.

Położenie i bęz tego ciężkie, pogarsza jeszcze 
ów naiw ny optyn, zm. Bułgarzy, Austrysacy ł W ę
grzy zd&aą się fctotn.e uae&^ć tyfloo hasła, (sposo
bności do  wzniesienia okrzyku: ,Nact B dkarest", 
podub.ii 2. jak Niemcy czytają hasfe ,^śach W ar- 
®chaui“

KcM trfści roy^łscy ! n anńeccy koający połą
czenie się w W arszaw ę, bofeo ^wkry bid fańscy, 
wogierscy i rosyjscy dążący do tegoż cebi w Bu
kareszcie, a petem w KotrstanńynjOjH.u — oto e- 
werrtua1! ości, których nie modna spuszczać z oka.

Naieży to ipo^harzać nieustannie: niebezpia- 
czeóstuo  Poislki i Rumunii jes t nicbezpieczefi- 
stw err całej Euroriy — rJe w yłączając Attgł-f n* 
tej w ysaie — i grozi zniweczeniem owroów zrwy- 
ciestwa, zaś obok problemu pokoju krtśH niepo
kojący w najwyższym  stopniu znak za p y tu ją , Ali© 
możnaż przynyścić, by to niJ T7xczy  po
wszechnie znane?..

Cokoiwialc wypadnie, wojna zaczepna z po
mocą P o sce  jest obecnie w  Rumuna całkowici* 
mepcpuUrna. Natonrtast możęfe orzypn-szczat, te  
arir.ia rcmt-ńsita i cały naród broiulby ra w rię d e  
'k aż-lj p.ędzi zietni wobec czerrw nnzo  najągdu 
Na każdy sposób nr asa rum-rójka oświadcza 130- 
dnie, że Rumunia m? trw ać z b ro ri' u ik gl w  
„gt? ‘ojoem wyzietówa-.,,u “ .» Ł  R.

Kfvestya wojny I pokoju.
W  artykule wstępnym pod ncrwylszy

’ ty tu ł ';n  „I 'a  ly  Clrouacłe" em sw ia rodzaj li 
roztniairy pomocy, k tórą sprzj~ii_Tzeócy u- 
ćzic iii winaii Polsce. Oto co mówi w / ie i  
wspomniane pismo:

Londyn, w  dcnmia.
Jasną Jest Już chyba dla rządu masJdewrklera 

rzeczą, żę zainm nie będzie zw.rarty rczełm a 
Poloką, żadne reg o c j acj^e z de’ega’ and rosyjdrtml 
nie nogą być rozpoczęte, an, w  k w estii berpo- 
ś/etkaego pod!ęciŁ stoeraików na. iJłowyd* ani 
toż co do w ztoej sprawy zew arda ogóW go po
koju Mimo jedrak, że deLegatoir polskhn porwo* 
iono nareszcie przekroczyć huk gran czne, nie ma 
znaka, by tw ał.ow ne parcie naprzód ofeozywy  
czerwonej ustało_. Wojna wyrek*zoua rrasd * 
istnieniu Podkl, test w  rzeczyy ntofrć wojną * -y  
rmeirzoną przeciw a  <rz ym orzencom, Id dn y są 
-iraktatom obowiązani dc- obrony Po%kij i m  fJW 
rmsi kierować Ttnirś przy trafchnr«*^ * lowłecW  
md wysłann kami.

PAMIĘTAJMY
B a O l  n a  m m s m  ł c n : ^
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Nie uznajemy jednak krytyki, która, zarzuca
jąc prem ierów , że nadto ulfai wymykom komferencyi 
n ;e pudaje równocześnie innej alternatyw y. A bstra
hnjąc już cd  bezcennych korzyść', jakie przynie
sie Europie pokój ogólmy, podnieść należy, że ma
m y dziś w iększą nóż przedtem  możność nies enia 
pomocy 'Polsce, jeżeli bow em m am y dziś Rosyi 
coś do ofiarowania, to w  tym  samym stosunku 
mamy jej coś do odmówienia.

Jakąż więc marny alternatyw ę? Czy mamy 
w ysiać amnnicyę, k tórą prawdopodobnie spotkał
by ten sam los, k tóry  spotka! amunicyę wysianą 
Denik nowi ? Gzy wspólnie z Francuzam i w ysłać 
m am y silę zbrojną? — Należy fakt ten rozw ażyć 
z całą otw artość ''ą i zdać sebie spraw ę z tego, że 
gdyby armie sowieckie były  zdecydowanie pro
wadzić wojnę do końca, byłoby rzeczą niemożli
w ą w ysłać w czas wojska angielskie lirb francu
ski s w  takiej s le, by  przeszkodzić zajęciu W ar
szaw y  przez bolszewików.

|W związku z tem dobrze jest zastanow ić się

nad słowami sir H enryka W ilsona w  Księdze B łę -ja  Brusiłow, słynny generał, po dat rękę żydów- 
kitrtęj, wydanej 'właśnie, odnośnie do ewakuacyi skiema agentow i Trockiemu.
Rosyd północnej przez woiska angielskie. Murmań I • A zatem precz z [przeszkodą. Niemcy i R osya 
sk,a kampania — pisze on — rozpoczęła się w ylą-1 niają d'z'ś Mesrjtyczaje fcitedesy, gą wspólnie clla-

;raxn| wojny.
Łączą się

dowamem 150 m arynarzy w  kwietniu 1918. Gdy 
się skończyła, kontyngent brytyjski wynos i 
18.400. Kampania w  Mezopotamii zaczęła się od 
dwóch brygad, lecz zaabsorbow ała w  dalszym  
ciągu około 900.000 ludzi. „Sadzę, że ta tw a  stąd  
wynika nauka: Jeżeli ra z  s łę wojskową zaanga
żuje się w  opeiacyach lądowych, niemożliwą jest 
rzeczą (graniczyć ją co  do liczby".

Innymi słowy, nie można myśleć w  danej 
chwili o kompletnej, nieograniczonej co do rozm ia
rów  interwencyi militarnej. Któż jednak odw ażył
by się diztś doradzać nam wdanie się w  wielką, 
nieograniczoną wojnę z Rosyą sow iecką?

Na szczęście m am y przed sobą jeszcze inne 
środki, i te — chociaż już nieco spóźnione -— win
ny być zastosowane bez dalszej zwłoki.

Niemcy zrzucili maskę!
W szystkie partye z gorącem i sym patyam i dla sow ietów  rosyjskich.

Korespondent „JcnrmaJ des Debats" z 
z Berlina, pomieszcza w  swem piśmie na
der interesujące uwagi na temat nastrojów 

ipolrtyczmyoh Niemiec, wobec ostatnich 
sukcesów artm® czerwonej.
Oto jaas oere bfizmią:

Berlin w sierpniu.
Okazuje się, że cała opimfta publiczna G enua

mi, bez różnicy party  i zwrócona jest przeciw  Poł 
Vce, i opowiada, się po stronie Rossyi.

Niedarmo tetż (Ftiisalo jedno z pism ńem ieckich, 
Jże „zw ycięstw a Trockiego winne spowod rwać 
'spalenie tryumiabiych ogni na w szystkich wzgó- 
■^zach Śląska i na rówub.ach P rus Wschodnich, od 
■Gdańska po Elk“,

Przechodząc poszczególne partye niern' '-ckie, 
korespondent francuskj podkreśla, że krmnmśc: 
•ilemiaccy z wojowniczym entuzyazmern podno
szą pod niebiosa sukcesy bolszewickie w swym 
organie „Die rothe Fahne".

Socyaliści niezawiśli idą po tej same; lrn'5 
co wczorajsi pacyfiśii wypełniają sw a pracę czy- 
sam i bohaterstw a armii czerwonej, me k ry ją : się 
j  gorącemi sympatyami li a »•,. ch powinowatych 
politycznych. z Moskwy. Jakk-olwiełk nie tak po- 
słuszni dyktatorom  Koppa w Beriiire, iak skra’’m 
"lewica, przecież są  ma dobrej dirodze do ztofiżenia 
się do wieżyc Kremftna

ROBERT H1CHENS. (105j

P Ł O D U Y  S Z C Z E P .
POW IEŚĆ.

Tłumaczyła z angielskiego 
B R .  N E U I  E L D Ó W N A .

(Ciąg delsry).

Księżna ManceHi powiedziała że Dolores nie 
jest z natury zdolna do watki. Może m iała słusz
ność. Dolores zaś czuła napewno, że nie będzie 
mogła w alczyć o zdobycie m ejsca w  rodzinie 
Denzilów. Nawet dzieci — m yślała — nie lubią 
iei, nie są w obejściu z nią swobodne. Zjeżdżając 
owego popołudnia z pagórka na rozległą szarą

Ale co najważniejsze, to gorące sym patye dla 
bolszewików prawicy niemieckiej, Ta, do nieda
wna nie przestaw ała obrzucać bolszewików naj
skrajniejszymi: wyzwiskamfi. Przeciw  bolszew i

kom przecież orsaniaowano słynne brygady bał
tyckie, pełne awanturników od których trzeba 
foyło dopiero oczyszczać Łotwę w jesieni 1919 -.

W ybitni generałow ie niemieccy z Ludendorf- 
łem na czele, prosili się w prost u koalicyi, by im 
pozwolono na w ypraw ę krzyżową przeciw so- 

W ietom , a odgrażali się, t e  p rzy  pomocy 2 kor
pusów swej armii są gotowi dojść Jo Moskwy.

we wspólnej nienawiści przeciw 
wyzwolonej Polsce. Uderzenie zadane przez Ro 
sya.n armii Piłsudskiego wspomagają sprawę nie
miecką. S tw arzają z traktatu  wersalskiego taką 
■efemerydę, jak trak ta t iw Brześciu Litewskim za- 
tw arty ,
i W ielka Polska, ta  sam a, któ^ą dyplomaci stsu 
na(H się w ytw orzyć imliędzy Niemcami i Ro-sy>, 
tmnsj znfknąć. Oba wielkie państw a muszą mieć 
wspólną granicę. Można ostatecznie zostawić Po- 

llakom jakieś państw o, jakąś ojczyznę. Ale nie
chaj ta Polska .ma cele umliaidoowane, niechaj zre
zygnuje z kurytanza nad W isłą, niech zrzeknie się 
znacznej części Poznańskiego, Gdańska, Górnego 
jSląska,

Takie są  „lejtmofywy" polityczne dzisiejszych 
jNiemiec. S łyszy sfię, że na meetlngach socyaitsty- 
cznych w dziecrnSkach agrarynszy, w prasie stron 
pi-ctw rządzących. Burżuazya. niemśedka trwożli
wie drżąca przed zamachem gpartaknsowoów  — 
pełda jesłt podziwu i niemal uczuć serdecznych 
'dila „braaj bolszewików", którzy tak pięknie wal
czą .ypour las affaireg de la PnusSe".

M osKwa w  r. 1920.
„D anzger N. Nachritchtan" zandeswcaa 

spostrzeżenia, jak:e poczynił publicysta n t -  
rrrócki Dr. A. Gokłsdumdt, łctóry bawił w  
Moskwie na zaproszenie rządu sowieckiego: 

Gdańsk, w sierpniu. 
P ortya kaułUPtatyczna, która obecnie rządzi 

Rzecz ciekawą, że od czasu, gdy balszew izm 1 R°syą, ©aństwiem lSO-robiomowem, liczy na nsiid,
staj się faktycznie czynnikiem, z którym liczyć 
się trzeba poważnie. Niemcy najbardziej konser
watywni wstrzym ują się od ofiarowania swych 
asitig.

H '?bia Reventiow Móry do niedawna grzmiał 
•ze w szystkich dz'ał przeciw boiszewizmowi dziś 
■taką o nimi w m aw ia j a opinię, popierany, jak 
twierdzi dziennik francuski, przez w szystkich po
lityków niemieckich, partyli zarówno rządzącej, 
jako też opozycyjnej.

„Wojna polska, powiada hr. Reventlow, u- 
.eryniła z rządu bolszewickiego, rząd narodowy, 
■podtrzymywany patryotyzm em  wielkiego naro
du. H istorya 1793 r. się powtarza. Z wyjątkiem 
■kńlku em ferantów  bez znaczenń, cały naród zgru 
powiał się <k> walikji pod sztandaram i czerw onym i,

Dolores rzuć ła się -w ootmęt ży d a  w eikoświa- 
towego, zanim sir Teodor powrócił z Londynu. 
Gdy przyjechał, zastał biurko w  zielooeti taw ialni 
zasłane zaproszeniami a od żony dowiedział się, 
że była na eb  edzie  z hrabiną Boccarą i na róż
nych przyjęciach. Osłupiał. Cały jeszcze pod w ra
żeniem tragicznej operacyi i sm e rd  przyjaciela, 
nie mógł w prost pojąć, że Dolores pow ródła już 
do s*.vego życia zabaw  1 rozrywek. Ale nie ujaw
nił sw ego zdumienia, an; nnego jeszcze uczuca —  
niesmaku. %

1 ak, zdjął go głęboki niesmak. Albowiem ta 
skwapliwa chęć rozryw ek ze strony Dolores, któ
ra nastąpiła tak szybko po objawach głębokego 
współczucia, niepokoju i żalu, k tóry  spotęgował

Kampan ę, Dolores miała świadomość, że nie c z ę -, s'ę dc przerażenia niemal, gdy Denził um arł — 
sto przebyw ać będzie w  lodżji o  czerwonych i świadczyła niewątpliwie, że Dolores jest z natury  
ścianach. „Postąpiłam , jak mi kazało  serce, a t e - : ńeuleezaklie pusta i zmienna. „A gdybym Ja u- 
caz Edna mnie nienawidzi" — Dowiedz ała scibie 1 Tri.i-.-f P** r-Ann-da] m  n ’/ I 7t l / i 7 nfrę.mMl.A rrnraz  Edna mnie nienawidzi" — powiedz ała scibie 
w  duchu.

I w tedy postanowiła powrócić do życ:a towa
rzyskiego i w niem chociaż zdobyć powodzeń®. 
Zdawało jej się, że jest wygnanką. Niesłychanie 
wrażliwa z natury , jeśfi zb łży ła  się do kogo j zo
stała  milczeniem odepebnęta odćzuwała ból 
fizyczny, jakgdyby brutalną ręką cios jej wym ie
rzyła. Owego popołudnia śród kompanii ogarnęło 
ją uczuci”  doznanego upokorzena. ,JJlacze |o  Ja 
tem  pojechałam ? Dlaczego pojechałam ?" — py
tała siebie -w gnierwmem unieś'emiu. Alle naraz u- 
przytorrnłła sobie położenie Eidny ł gniew zgasł 
w  Jej udręczonej duszy.

m ayt?" pomyślał m ąż. 1 znów ogarnęło go bezra
dne i u;.okurzające uczucie, że jeszcze swojej żo
ny nie zna. Odkiedyż zaczął to odczuwać? Gdy
by by? cofnął s'ę m yślą i zastanowił — ale nie u- 
czy/iił tego — byłby w ykrył, że początek tej 
świadomości daltow&ł się od wybodm, z  powodu 
bezpł-cdrości żony. Od owego wieczora rratczem* 
ŚPowił" ich jak chmura a w fonie tego m&czena 
poczęła stę świadomość sfr Teodora, że żony swo
jej rój zna. Dręczyło go to nieraa i (krępowało w o 
bec Dolores.

N ezw ł oczne i stanowcze oświadczenie mę
ża, i e  nłę będzie nigdzie bywał ani też przyjmo
wał do kcńca sezonu, — nie było dla Dolores tńe-

rui więcej tylko około 600.000 członków. Z tego 
większa część przebywa w armii i ma froncie. W e
w nątrz zad kraju w  M oskw ę i w innych więk
szych m iastach rosyjskich panuje dosłownie gar
stka bolszewików. Dyktatura proleta.ryatn jegt w  
istocie swojej, właściw ie dyktaturą nad proieta- 
ryatem. W szakże lwia część rosyjskiego prółeta- 
rya-tn potrzebuje koniecznie bolszewickiel 1  J. t©- 
rorystyczne: m etedy rządżenń, bez terrorn Ro- 
syanin mis może pracować. Dziś jest on d«o pracy 
zmuszony; „na sabotaż łenistw ą" najlepszem le
karstwem  jest areszt; pew ne kategorye rządzą
cych m ają podobno upoważnienia karne jakie miał 
w rrłem:eckiei armii: dowó-dca, t. j. mogą skazy
wać za karę dlo 14 d,ni lochu.

 Ten przym us pracy łagodzi k cy n ie  okołicz-

spodziamką, Niemniej odczula Je Jak naganę. Uń- 
łowafa otcjęLruością opancerzyć serce j zacisnęła 
mocno usta.

- -  Będę miał dtrfżo roboty teraz  — zakończył 
sir Teodor. — A zresztą nae mam humoru dlo by
wania.

Ornat nie dodał: „A ty  m asz hum or i ochotę 
— rrapre-wdę —  DołoTróto?"

Gdyby był to [powiedział, gdyby 'był rwiziął żo
nę w objęcia, okazaj jej swoje zdumienie, swój 
snrurtek. a l: taflds i wiarę w  to, że znajjdizie w jej 
sercu odd.źwięk cWa swoich uczuć, Dolores byłaby 
pokonaG swoją dumę i ujawniła mu całą prawdę. 
Alp n'e pow:cdział nic więcej. Nie nchw yd1 tej 
chwfii. zm ylony szczegółem  fizycznym  — linią 
zaciśniętych ust.

Od tego dnia każde z nich z osobną zaczęto 
zbierać d i-i sieb e plon żyda . Lecz gdy Dolores 
zabrali się dc zbierania plonów, mąż szodj ła
ny. na których dojrzewa pszenica. I stało się, że 
Edna D l-t-zI z pełnem p raw em m ogła obecnie so
bie (po-wiedzeć: „Mam słuszność !** — żarówtno co 
do swej odrazy do Dokrnes jak i co do większego 
•przyrvią żarna dba sfr Teodóra.

Dzier w  dzień w yjeżdżał samochód z  Rzymu 
p rz j2 Porta  Furba i sunął równiną ku njiasfecafcu 
ira pcgćtku, okolonym szw em ' drzewam i Scwfco- 
we.ni i wirruibamt. orzeźwianym  powiewem , idą
cym  z Kampanii. Ze zgonom przyjaciela rozpo
częto się , dla sir Teodora nowe życre, podobnie 
lak ! dla pani M assrrgham. T ak to zaw sze z  pro
chu Śntfcnci w yrasta faw at żyda . (C. d.



Sir. 4 yOAKETA WICC20FNA*.

roić, ija właśdwfn trfe n«utea go ; a nosow a4, gdyż
b m  sroso u c Sd i6> pijacy. Brak i.raterjmhi ! trak 
opan, tak np. r ńbotnkry prceFioirowsMej fabryk 
jednej z największych w Rnsyt, ograniczafa sk  4o 
F iftbwąirh zabudowań ! masrm. W łaśctw e fa
bryka slu^y za miejsce -w eliklch wieców. Przy 
te n  ti^JPid-wno sob a formalne kuchnEe i Jadalnie 
1 żyje s'e na wsęńkiy rachunek tak, jak tyłku na 
to “porwąlaki wyzarercaoiio przez rząd racye żyw- 
ńościcrwie. Fabryki zamieniono również i na m csz- 
ka-ira. Wprawdzie sowiety oddały robotnikom do 
<rj spozw.yó pałace i inne obszerne mieszkania1 
, burżiyOy wszakże rotootircy wolą się gnieść w 
kasami ach ^abiycziaydi ipo sześciu w jednym po
koju, Rrtotnik pofaera rr>’ esięczróe 6.500 rubl\ lecz 
są to hciszewidk'c ruble, których wartość równa 
się prawic zeru. Ubrane e kosztu :e 50.000 do 60.000 
rub i, wobec czego robołniik n e może sobie na 
nie Lh zwpbć Wprawdzie otrzymuje on ubrane 
ro^okn cze, ale też je4h się w ntem pokafa przy 
ńiskłzteli na uSoyi to wyzfada wca> nie w eso ły  
Gorzej stoi swawa aorowizacyL

Poza cHcfeern i poera tr.neirj Środka >;pi żywno- 
JENowemi JaMch dostarcza rząd, moż+a zresztą 
wszystkegc, tu npbyć, gdyż Moskwa to iedefl 
wielki r y v *  przer* "takrtwst. Ale też fajdłs ceny 
faje 12f d© ]5f rb., oy- -ek JJGS do 250 rb., 25 pa
pierosów (przed IWtfną 25 koffuiriek) 400 dto 70Ó rb 
Pieniądz nie Wisie więcej wart od pafreru, n? 
którym jego wartość zanotowana. Brószewcskre 
S&Kbie, siwo ptenhżne jest zupełnie Świadom? 
OJioty 71'* m Uardów nidii zuaidue sie w kraju i 
byłoby id» wifoej, gdyby Kocza' ę nastarczyły dnu- 
fcówać. Ofiarą tego <$&$jfctpstwa bolszewickiego 
pad*ją Jedynie rebotney i- urzędnicy bolszewiccy 
Prócz tych nkt . c przyjmuje boHszęwfcl,'eJ wa- 
luty. Hastdei yslrętny op ern i tyłke p^ątd-rem do
brym- walutą, obcą teb wymianą rzeczy zj rzecz. 
7a to u r z ę d y  sowieccy derptą nłwżos atak 1 
żebrzą,

Re itfrre stnęfe, Jak dalelko slega oko przeto#0 
bego DaVj pa nos rą s e  wszędzie staimrosyjskie 
nrwyczkf. W szoKie usiłowania zmierzające Sftf 
bopriwie gospodarczy*: 1 stosunków wtykają już 
w samych początkach. Handel zatgrairczny mO:ż- 
lw y  Jest tylko za ceną zioła i za cerę koncasr-1 
ICSco ludzi rucM"wycb z  niemieckich szkół, krzą
ta się koło omajtfzucyi, 1 ;cz wszystko na)próżrft 
Czynne nleszm aństwo w  imadku pustosząc e 
wszystko pa.lrae&twi p a n o ry  się z dróęm każ
dym coraz witce.] Jedyną zniołm-z rewoiucy’ ro ■ 
eyjskiej stanów*. — zdaniem p. Oołłgchmklta —  
wytępienie osławion e go rosy jskiego ' peaństwa. 
Spos*rztżeme to o tyle m cścsłe, że zakaz alko
holu datuje się jeszcze z carskich, czy z p erw- 
iszych dni i  \  tatowej wc^ny.

CudzozSemcy 
o Ochotniczki L,oqii Kob*^1.
{Koresptndeacyc w ł j m  ^Gazety W eczc^iefO  

Kapral bąonn wUcn^lego OIJC Jedn i z 
<5zreln5«di róro^czyń W ltra. A, Luta nadsy ta 
nam naatMpujjOb zcstawierie opinii cudżo- 
ziemcÓT o koN.e'de r Ze waglęch na
irezw-j idy poJom  na jrkkn wszystkie te gh>- 
egoćrwe ćj-Wtk^ć F ôlsŁ. pcikreihiją, zan..,e>- 
szczamy te ponlżed.

W » r m v a , w  sferpnu. 
D z w r s  to rzecz, t e  cudzoziemcy bardziej o- 

coni«ię w y sjek  zbrojny kobiet pofakich, n ż wia
lń e sposleczttlhwo. Jeoł to wm dziwniejsze. *? 
wtadre wn’skowe trzitaręc makom'tą ddalałność 
'Legii Kobiet, ofieyamie zupetirie rozpocz* ty  wer- 
bonejr. kobiet, tworząc rozf azem swym po jed
nym baonie GLK. przy wszystkich DC'G„ 2 prze- 
znaczermem Ich it> ej sluzby garjń onowej
jako. od Jadaty wartownicze

Kobieta, któr- drbrowro‘n e wyrzr&a s:ę w y- tcydb dła Legii
gód domowych i idzw na front nieść r >moc rarr- 
aym, — kobieta, ktćra J rw ią własną utrwa'a 

;po(FerłoJć Ojczj^uy, teb z Łarabim; u w  ręku 
strzeże m e n a  Paóstwa, — nie znailajla jeszcze 
ttosteżecanego zsrcatmieair wóród swoich.

Cfcdzea eanoy aatomksł: z n»etajonym podzi

wem patrzą aa easzt  o&.‘mkusze o ó h w  w oj
skowe — Legli, Koj e t  Fraacsii, Anghcy I Arro 
rykanle, którry wieuzaf* Legli lwowską l w i o 
ska ł ’ ezróroou i  obserwo w ali j j x e  fal ontsłek, 
nie mają dia ni ch dość słów podziwu 1 faX L  tt- 

iPozmtrwtaianj o żem medawao % l-apitanem 
n'sy francuskiej, p. Aartolenr de V, Na zapytań,**, 
czy w e Francji kobiety również brały udział w  
bronie kraju, kap tan V, odpowiedz, ai ml co nr- 

stępiłje, w  dosłownym przekład*et
„...Mój naród słyń e, i zresztą słusznie zupeł

nie, ze  swej w eczn cścL  Kobiety nasze brały 
czynry rdział w  tej wojnie Jako samaTytrml ., or- 
ganizałorki szphaii, kantyn, gospód 1 bibłiot^k 
żołnierskich. Niektóre z nich w alczyły -* bromą w  
i'ęku % Niemcami, — ale koto ety te  nie tworzyły 
osobnych jećnostelk bojowych, ierz wcbodzUy w  
skład oosz^ególnyoh prłków. Moje rodaczki nie 
są pozbawi ot e wielkich uczuć względem Ojczy
zny, — zbył jednak przywykły do wygód ccdzier- 
nego życ:a, aby miały się ich dobrowolnie w yrze
kać. Raz Jeszcze stw ie dżum, ii  mtmo to cała ak- 
'.ya Dom rjntea dla v  ojska, sierot po żołnierzach 

ofiar w^fny spoczywa, w  rękuch kobiet.4'
Gdy rozmowa zeszła na torj worny w Pożsoe 

oraz w izału  kobiet poickłch w  sluib e wojskowej, 
kapitan V. powiedział z  mu kłamanym entazya- 
zmem:

.Ocdnym najwyższego szacunku I podziwu 
iest wysiłek zbrc5ny Fólek. Pisały o nich nasze 
:’zi simki paryskie, pc dając o Disy bohatorskiej o- 
brony Lwowa. Legiomstkl po\sk:e na tern większy  
zasługuią szacunek, iż, jak się przekonałem pod
czas mej bytności w e Lwowie, rekn.*ują s ę ope 
orzewainic ze sfer Intel gencyl. Dobrowolrie więc 
wyrzekły się w jgód  domiiwych, strojów, rozry
wek } wo£rć’e  tego wszystk/ągo, co daje życie 
młodej dziewczynie, 00 to, aby wdziać szary 
nundur żołnfeisk. i z bronią w rpku pełnić służbę 
dla swej Ojczyzny. O przecież służba to c eżka 
Oo1ski« ltgiotnstki pozyskały dla swej sprawy nas, 
zołnienzy frpficiłsJr,clM“

V
Z ko1el podaję opinię m syi amerykańskiej, 

króra w o sta ‘nich dniach stycznia r  b. rw ieiza- 
-*a koszary baonu1 wifańsklogo Ochotniczej L egi 
'Ob et. Na czele misyi stał kapitan Taylor, poza- 
terr skład jeł stanowili: mlstress T ay’or, m ss 
V 'ooch.mall (która speciataie przyjechała do Pol
aki dla zapoznania się z piacą kobiet polskich), — 
m s*Tess Ha.rr fon, (korec.Donaer,tka dzienrików ar 
meryharskich), oraz jako tiórraczka irew^ado- 
mego nazwiska Po&a z Ameryki.

Misy? *wtecbila szwalnie zb w tav.'n e, kucfcr 
n!e, fadafere i :zbę chorych legiopistek. wyrażając 
pod z W' dla ich ciężkiej s fużby i okazując im wiele 
życz^woóc. i zairieresK warna Kapitan Taylor 
robił szerg zd,ęć fotos rątficznych Leg:i. Na za- 

kończen e miss MrooJsma!l i m stress Harrison 
wpisały mi dc zeszytu ?d mia następujące kłóre 
przytaczam w tfómaczcni r:

„Zwmdzham koszary Legi' Kobiet w Wilnie 1  
wielką przyjemnością. Ich dizidncść w  pracy, od
waga w  inoszcffu irewygód, ■— kx>bieca godność 
i wysolki zmysł p« Tyołyczpy, źrebiły na mnie 
głębokie W le n ie  I wzbudziły z  głębi serca pły
ną :y zachwyt — I. Wooctemril, Stow Cbrześcir 
‘lAskicb MłcJych Kobiet. — W  Limo.'

A 0*0 zdanie pan Hawiscn:
„Jalo kobiet?, która w  czysto w ojry praco

wała « w f  dowo dfa swej O rtzym y, — widziałam 
duże pięknych rzeczy w  Ameryce wś-ród kob et, 
poświęcających się d  a naszych żołnierzy, — ale 
przypadło nr w  udziale przr?ecbać do 'Pelski, aoy 
jjrzeć prawdziwy patny-otyzm W ałczyć ze wszel 
iiemi tridnOŚcami jest rzeczą szlachetną. — ale 
stwr»-zyć wspaniałą orgarłzacyę bez środków 
maferyakych, — !est 10 jrż ł.erołzr’ Niech żyje 
Legia, — O. I . K ! — Margei 'ta E. Harrisem 'No
w y Jork, poerta £veaiy. Wimo.41

* * •
Ołp szczere, nidc:’amane down ły  uznania ob-

poa szarego y h r a r  5 o*TJersl)egT# podciiw a 
W fcT , tętio bjjfc*ce»io óa Haski tu t . ,

A. Lata
kaptid b»cun wJ oisfciego O- L. %

S’5[«p e  siigpiJdJi aiii d A s i l

He meez łat 7 .......................................................... .....

C y jesteś z d r ó w ? ..........................................................

Czy mes* żon ę?   .............................

Czy masz dzieci, ile i w jakim wieku? . . .

Jakie poza tern masz obowiązki rodzinne? . . 
(pomoc rodzicom, rodzeństwu).

Czy posiadasz włesry warsztat pracy? . . . .

Czy wiesz, co grozi krajowi i j^go mieszkańcom  
(a wiec i twojej rodzinie) w. razie wejścia 
bolszewików ? .................................................... .....

Jeżeli rozumiesz grozę położenia i wiesz, co grozi 
tobie i twoim naib lłijzym —  dlaczego zwle
kasz i nie stajesz do o b r o n y ? .......................

Zastanów się, zajrzyj do swej duszy, rbudś swoje 
sumunie polskia i naoisz, —  kiedy wstąpisz do 

Armii Ochotniczej.
Nie zwlekaj, — zapisz sią natychm iast

(Wypełniony kwestyonaryusz przeszli} poczfą do 
Radakcyi pis.na, które czytasz).

Wypłata emerytur, oraz pensyi 
wdowich i sierocych.

Lwów, 21 sierpnia.
F rezydyum Dyfekcyi Skarbu k munikuje
Odnod ie do komunikatu, umieszczonego 

przed kLiku dniami w gazełach co do wypłaty 
poborów pensyjrych emerytowanym funkeyona- 
ryuszom pLÓstwowym, oraz wdowom i si>sroton* 
po ni: h, tudzież weteranom z r. 1G63 i wdowom 
po r ic h , zamieszkałym w miejscowościach we 
wschodniej poi cc, należących do okręgów 
urzędów podatkowych, wymienianych w tym ko
munikacie, zawiadamia Ryrekcya Skarbu, i e  
wspomniane osoby podjąć mogą w Jrzędzle po
bory pensyjne za listopad b. r. pod . ,a un»*r uf 
p jdanymł w t3rm komunikacie i na podstaw ie wK 
cin, ów przekazów P. K. O . za Upiec i s erpień 
uięL roku.

Emeryci, wdowy i sieroty zjmiertzkafi we 
Lwowie lub przebywający tu z powiatów ewa
kuowanych, z;łosić s ;ę mają po wypłatę swych 
poborów pensyjnych za m iesisce paid-lcm lk i 
listopad b. r. w Departamencie rachunkowym 

Oddz aż VIII. Dyrekcyi Skarbu we Lwowie, ułT 
Ritowskiogo 13, II piętro, - we*eratt jś z r  
i?63  i wda wy po nich w Od-z. ruchunk. L, ul 
Rutowsliego 21, II. piętro.

N E K R O L O G * *

A sy oi?..
Tu i Cwózie cdez,,rfe się g fOs eró.u/.yasty, ąk  

g nie 00 pośród obcję‘nt>śc; i niechęci.
Mielmy jednak nadzieję, że nie potrwa o w  

dłt*;c Że społeczeństwo, ta i  krytycznie usnoso- 
bioue wrgHfdem ćkfej akcyi wojsiruwej kebiei, z

■ ■ i

4124 za spoKój duszy

kupca 1 obvwhłela miasta Lwcwa
ańą . /  p*nn'izial k  do‘» 23. sł^łr^nia b. r- 

ja' o w ntóstą  rocznicą xi»mrci o godz. l O .  «• liro 
V/ I CSCKZi. .  K A T IID F  T L N ^ .ń , na k t i r c  4or,a 
z d^i cm krow nycn, k. le g  jw i zpajem ych zaprasza.
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Pomoc A n g lii d la  PołsRi
w św ietle  obie nic robionych przez Lloyd G eorge‘a sowietom!

W arszawa, 21 sierpnia. aby przedstawiciel rajdu sowietów mógł przybyć 
(Telel) (Q) „Mornfog Post" z 10 b. m- podaje do GdaAs4w celem kontrolowana, by żaden ma- 

msmoryut Lloyda Georgea wręczony Kamienie- teryal wojenny nie był odstawiony do Polski. Me
wo*^ i Krassinowi. W  memoryate powiedlziano nioryaJ nosi datt i  h. m. 
między knejn-'-, że sprzymierzeni poczynili kroki

Bolszawky wysiali na froiit polsKi ostatnie rezerwy*.

19.

W arszawa, 21 sierpnia. 
(Telel) (G) Z Heteingforsu donoszą pod datą 

że bolszewicy wysiali na front wszystkie re

zerwy. Ostatnie oddziały na froncie Fnlandzkhg 
otrzymały rozkaz udania się na front polski

Rozwiane złote sny bolszewickie
o zniszczeniu Polski i „podłej koalicyi"!

Tygodniowe rządy sow ieck ie w pow iecie wyszkowskim.
Iszawia, kjórą łu n  miało w yw ołać kilka tysięcy  
(komunistów. Mianowicie mają oni zaatakować 
armię polską od tyłu. Dalej opowiadał, że gdy

Warszawa, 21. sierpnia. 
(Teld.) (G) Z W yszkowa świeżo odebranego 

•Przez grupę gen. Sikorskiego nadchodzą nas/tępa- 
Óące wieści): Dnia 15. bm. przybyli do W yszkowa 
•wytwornym automobilem (urzędnicy Joottnanłsty- 
p n i, wysłani jar zez sowGety do Polski. Przyby
sze  ZiażąfdaJi od miejscowego proboszcza 4 pokoi 
da kwaterę dla sowieckiego komitetu. Mieszkanie 
•to zajmował przedtem generałowie rosyjscy zmu 
kaemo ich jednak do acHtypŁenia teoo mieszkania 
(MałudLfl ewstkiemu, Dzierżyńskiemu, i Kotonowi — 
oraz przydzielanemu im l:oT*ir«.rs5wwl W  roano- 

a jednym z  wybitnych obywateli miejscowych 
(przedstawicieli kotirtehu zapowiadał rówirocze- 
W c wybuch rewoŁucyi komuri;6Łycz*i!fli w Wai>

ifa aadaszffa tam wc«>raj z  Międzyrzecza następu
jąca wadorpość: Del. pras. jadąca na konferen- 
cyę w  Mińsku mianowicie przedstawiprele prasy 
Ifranoufkiej bdend emskiej i polskiej wskutek błę
dów  w  organizował to,, za które wftne ponosi War
szawa, po dwudniowej podróży dobrnęła da M'ę- 
Idzyrzecza j niema absolutnie moanośid ani wyje
chać daleił, ani wtrócić z powrotem. *Rrz edsiawb- 
cieae prasy an ielskiej j amerykańskiej ruszyR da- 

llej dzięki temu, że ambasador amgietóki udziel?! 
%n automobilu. Jak najusilniej pmsimy naczelne 
(dowództwo i m9n%t&rtsiwo spitaw zagranicznych 
•u jak najrychlejsze umoiTiwlemie nam dafezeł 
'drogi do Mińska lub ipowinotm do W arszawy. Pod- 
jpisy otśmhi dziennikarzy.

BEZPODSTAWNE A DESTRUKCYJNE 
„ 1 POGŁOSKI.

Warszawm, 2L sflanpnfca.
(Telcf.) (G) 2  pewnej strony zaczęto {pcs&sać 

pogfostó c rrękomym zawarciu pokoju w  Mćsfctf, 
Są to naftuTainle bezpodstawne pogłoski i znamio
nują robotę destrukcyjną.

bolszewicy r f  kną W arszawę, iajrow adzą na
tychm iast porządki sawfwudkie na całej Polski, — 
Potem  za4t nastąapi zemsta nad podlą koal cyą. — 
'Tymczese** dnia 1?. bm. nadeszły do tych pa
nów iakWJS (niepomyślne wkdc*no6ci z frontu — 
gldyi odbyli zaraz naradę z mi%ocrwą gonerali- 
cyą, a następnie odjetofraHi z powrotem. Dla cze- 
reawyczajki wynajęto w W yszkowie osobny 
'dom. W  cz*a«'e sw ego tygodniowego pobytu boi 
sszew lcy zabrali z (powiatu wsaytrfkle konie i 
tyAsaczyH doszozęrbńe w idką własność.

liczba j®ńc6w wztęłycb pod Warszawą przekracza 20.
W arszawa, 21 sierpnia. jeb ód przyśpieszono1, pubdfczoość miała wrazefrfe,

(Ttileł.) (m) Wczoraj ulicami miasta przepro- jak gdyby bctezewicy próbowr.li uciekać. Liczba 
wadżano pod konwojem jeńców botszew;dddj w jeńców wziętych dotychczas pod Warszawą prze- 
liozibie 500C. Na skręcie Krakowskiego l ‘rzydm:e- I kruczo 26.000.
£~ia pc-chód się nieco opóźni! i kiedy następnie po-

OTICYALNA NAZWA LITWY.
Warszawa, 21 sierpnta.

(Telel.) (G) Z Kowna doniosą: Komisya kon- 
styfccyjna z-gTomadzerria ustawodawczego u- 
chwaliła urzędowo nazwę dJa L tw y  „Demokra
tyczna republika litewska1".

Armia gen. SiK<mlf*go posnwa się zwycięiKi) naprzód
Warszawa, 21 sierpnia. i szewfckiege powstają chłopi i rzucają się na inr^L 

<7 eWI.) (G) Na północnym frooole armia gen. I sza od aiały, wydjjałtic ie lub biorąc do mew olL 
SJkofrskiego posuwa się zwycSę^ko naprzód. Suk- Na wschód od Ciechanowa kawa'erya gen, Kar- 
cesy nasze demoraBcują bohzewilków do iago tttddegó w  brawurowym ataku odcięła batałca  
stopnia, ż<i podczafs odwrotu przedstawiają oni u- | bolszewicki;. Baterewicy uchodzą z pod Wyszf .o- 
clekąiącą bezładną gromadę. Na' dntl odwrotu boi- va anazczyk n » s t  na Bugu.

NASZE ZWYCIĘSTWA PRZYKRA NIESPO
DZIANKA DLA NIEMCÓW.

Bytom. 21. sicrprÓŁ 
(PAT.) Wiadomości o  zv™cię >kie] ofeurywie 

pofekiej słały się dla ptrasy ldemiedkiej przykr® 
niespodzianka. Powoli 1 bardzo oględnie przygo
towuje ona sw och  czyteteików oa pogodzenie się 
ze zwycięstwem polskiem. „Berliner T«Bfcl." z 19. 
bm. donosząc o zwycięstwach polskich zaznacza 
na kilku szpadach, że skutki pohtyczne zw yc!ę- 
siw a połskiego i odepchnięcie bolszewików mogą 
być da Niemców bardzo ntepożądame. Prasa nie
miecka donosi również, że wskmeic zwir<śęstwąi 
polskiego, obrady pokojowa w  Mińsku zostały od
roczone a snweit w  ogóle zerwane, gdyż Polacy 
nie zgodzą się bezwarunkowo na rozbrojenie 1 na 
wspólną granicę Rosyi z  Niemcami kosztem Pol- 
sk i

! szewfkóir, zamianowano komisarzem jednego z 
j przestępców kryminalnych. Pontewoż ludność 
'przeciwko temu zaprotestowała, usunięto go i da
ne innego również zawodowego bandytę. K'edy i 
aa to awTócooo uwagę bolszewików usunięto i 
tego drogiego a -w jego nucjsce daao jednego zX&- 
dzi^ia »1jszq rpaóca.

WITOS ZWIEDZA TERENY ODZYSKANE.
W aiyzawa, 21 sierpnia. 

(Telef.) TG) Prezydent ministrów Witos zwie
dził Sokołów i wsi okoliczne. Choć a i zbtóry pol
ne nie są Jesroze uprzątnięte, błdność miejscowa 
gorliwie współdziała w akcyl wojskowej.

KOMISARZAMI SOW. ZŁODZIEJE LUB BAN
DY CL

W arszawa, 21 sierpnia. 
(Tełet.) (G) W  W ęgrowie, po wferpczeiAi b<d-

KRASNOARMIEJCY NIE UMIEJĄCY PO 
ROSYJSKI

Warszawa. 21. sierpnia.
(Tołflf.) (Gi Z Gdańska donorzą, że jeńcy boi- 

szewiccy wrfęci pod Działdowem nie umieją wca
le po rosyjsku. Mieszkańcy miasta stwierdzają, że 
są to Niemcy przebrani w mundury rosyjskie.

DA2ŁNIA DO ANARCHISTYCZNEGO PRZE- 
WROTU W ROSYL

Warszawa, 21. sierpnia.
(Tetof.) (G) W  grupę jeńców składającej ssę 

z 300 ładzi wiafeziorto 70 mrmrr astarchistycznego 
pisma „Zabój". Pismo to zupełnie jawnie dąży do 
auarchtetyczsiego przewrotu i do obalenia rządu 
sow m M r.

DZIENNIKARZE POLSCY UGRZĘŹLI W  
MIĘDZYRZECZU.

Kraików, 21. sierpnia.
£Tdof.) (O) „Naprzód" dortasl z  Wansatawy,

W*eści z śląska.
W OBRONIE GÓRNEGO SLĄSKA.

Sosnowiec, 2 1 . sierpiiła.
(Tetef.) (G) Z Górnego Śląska nadtebodteą wia

domości, że ludność pofska pow ałów grau'czutych 
garnie sże do bioni. aby przcłęzkodizfć Niemocmi 
•w <qpanow2niu Ślą?=ka i  w obronie oddziałów ko- 

i uiićyTnydi.

ENFORMAC1T BERLIŃSKIE O SYTUACYI ŃA
ŚLĄSKU.

Wiedeń, 21. sierpnia.
(Tełef) (O) Infiormncye z Berfrna tw«rd® s 

jakoby sy tuacya na Górnym Śląsko była bar data 
poważna. Wedle tych inhyrmacy Polacy w  Bognr- 
szewfcach proklamowali przynależność do Polski. 
Niemcy uciekli stam tąd na zachód. Polacy mieli 
obsadzić okolice Kałowie. Same Katowice wedle 
retacyi rfem eckich są oblężone przez oddziały 
polskie. We<4'e dalszych kiformacyi nadeszły d i 
wczoraf z Berlina oddział wojsk francuskich miffl 
użyć karabinów m aszynowych i nodągu pancer
nego, aby stłumić dem onstracye Niemców. Miało 
to trw ać od 6 do 8 wieczorem. Ma być dużo za
bitych i r^mych.

PUŁK. THULLEE W KRAKOWIE.
Kraków, 21. sierpnia.

(Tetef.) (G) Nowy szef sztabu pułk. Thoflfe 
przybył do Krakowa 1 objął agendy.

OBŁAWA NA DEZERTERÓW. -T
Kraków, 21. sierpnia.

(Telef.) (G) Wcz,oraj wojskowość zarźądlziła 
w  mieście obławę r a  uchy tających się od steżby
wojskowej i dezerterów , oraz rozmy te podejrza
ne indywidua. Aresztowano większą itość młodych 
hidzl

Kraków, 21. sierpm .
/Telef.) (G) W czoraj w  o b aw ę przed obławą 

pokcyjua wyskoczy*! z okna 2 piętra domu w  PocP- 
górzu na Małym 'Rynku niejak. Stan. WŁsłow* 
ski, 2» letni szeregowiec atrtyłeryi. dezerter. Cięż- 
ko r?nregc zabrato .pogotowie do św itała woj
skowego

i  [k L A M A
U  W  U  i łznBtfi
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HOT fil)
Wyłączni* do nabycia:

INSTYTUT KOSMETYCZNY DROGUERYI

Hra Iteszka SladlNsiiegd'
L w ów , H o te l ^ e o r g e ’a 19558

5PECYAL1ST A CHORÓB SKÓRN YCrt i WENERYCZ.
sekundaryusz szp i
ta la  powszechni 4,0 

Lwów, S łow ackiego 4 (naprzeciw  głównej poczty). 4074
PT. fl. SiHWABZ

Specyaiista chorób skórnych L weaeryrznych

Dr. (WnCHftt. 8ALPETER
Sykstus Va 17, ord. od 8 —9 i od 12 -6. 4073

n  Ł A n m t !  i'j>> 6oo.eoo,400.000, ^oo.ooc, 
U r / J t i n E  2 0 0 .0 0 0 , to o .o n ^ ,  8 0 .0 0 0 ,
I I l l I R D f l P i r  9 9 .0 0 0 ,  4Ę .C C O  i td . tąezn e 3 ,0o0wy- 
W  7  tal U L . .  D> granych w  kwocie Cl W. 2 7 5 ,£ 8 9 .0 0 0  
przypada'ą nć. V klasą (ostatnią) I. Polskiej Loteryi Klaso w 

C O  D R U G I * L O f  W 1 G R Y W A .  " W  
Ciągnienie codziennie od 13 września  

do 9 naździerniKa 1920 reku.
Cona lo 'ó w : t o  M k.203'—, >/4 Mk. 1 0 0 '- ,  Vs Mk.5C -  
' ły s y lk a  losów ze pop "Z jćn ie ia  prze
kazaniem  naie iy tości lub ze znliczK^. 
T .cm A w ii n o j s z y b i ie j ,  J a k d łb g ?  z r p a s  s ta r  z?  
w - k  lek U ra  c. L o te r y i P ł  A str-. P. 4 U , » W  1 

w  P r z e n r l j U )  P la c  d a  Brr- mi a 3. iż. 3957

trzymałem go często na ręku i brałem w ust* je
go piekne paluszki. .. .„ \

Niema nic, cobym lubił stale. Rzeczy, które 
były mi wczoraj m ue, są mi dziś wstrętne. — 
Skłonności moje i wstręty mają ź-ódło w ciele 
mem i w duszy. Słowem nie lubię czegoś ię- 
dneno, ale wszystko. W zimie nie znoszę śniegu, 
ale w >.c e pragnąłbym go osiągnąć nawet ko
sztem wielkiego wysil;.u

K i t  O  l i t  I i  A .
Repertuar teatru niiejsMeTO

W sobotę, 21 sierpnia o god2. 7-meJ wieczór 
„Książę Kazimierz1" operetka w  3 aktach K M 
Ziehrera.

W niedzielę, 22 sierpnia o  godz .7 -w ti wiecz. 
„Wesoła wdówka11, operetka w  3 akt. F. Lehura.

Chochlik VT Coloseum. Zupsl-ii* ntwy program  
2 zabaw na fa rsy : .D orożkarz  w  zblot.-eh" i „'.ćjot_ ,
now o zaangażow ane siły solowe . Eioskop. Bilety v G l - 
bryeL , L c g .o n ó w i. 1501

Gasi no de Pnris. W sobotę 21 sierpnia i 
22-go w niedzielę, dwa wieczory satyry i hu
moru, urządza E. Jaśkowski wraz z zespołem  
pierwszorzędnych sił artystycznych. —  Bilety clo 
nabycie wcześniej przy kasie CASiNO DE 
PARIS. 4119

TUTKI I BIEUŁEI CYFARETCWE

i ii s s n j  ,*a  k  © Sc 3
WSZĘD£ł!2 DO IC k S m * .

Fabryka Tow. Akc. Lwów, Zielona 1 20•
2510

"ZAKtAD

m  m ,  bluneiifelda
CHOROBY SttCRY, WŁOSÓW. Kosmetyka lekarska

C H O R O B Y  W  ^ .N E H Y C 2 I J r .
K&ntgan. Lampy kw.-.rtcwc pr.r.io .w&Knacya. Endoskopia..

1 >.cter.:ii . I3i/2
Lwów, Kłem. T a ćs\:ej 1. (obok fó |ć łu  o  .')

wO  3 » 31* T T  3E*. X  E g * ' ?
„The Nation" zwróciła się do. studen

tów japońskich z zapytaniem .C o pan lu
bi?". Odpowiedzi brzmią dla znawców za

ch o d n iej „ c i y i t a s  a c a d e m i c  a“, jak 
poem aty:
Lubię mój pokój. Pokój mój jest dla mnie 

Świątynia.

Lubię koniec 
wieczornej zerzy.

*
sam otnej u liczki w św ie tle

Lubię gó -ę o zmierzchu, gdy poczyna osia
dać na niej rosa i Dł aK i  na noc.

*
Lubię noc, jaśniejącą od gwiszd, od czadu, 

gdy moja starsza siostra zmatła spokojnie w po
dobną noc i gdy ona mi ią przypomina.

- . *
Kocham ba*dzo człowieka, który nieświa

domie okazuje, że ma te sair.e zamiłowania co jo.
★

3arćzo, bardzo lubię mełe dzieci. Jakże

(u) ATStnow^nła w  M**gMJ*acie. Na w czcraj-
szem ternem Dosiedzeniu -Rady miejskiej zamlai- 
n-owam zostali sekretarzami- konceptowym w  VII 
klasie ra rg i sekretarze: Stornal, Kuznierwicz,
Szandrowski, Sicbcr, Mazurkiewicz Michał, Schle
singer i Stobiecki.

Szefow i biura nrezydyąlniegto M ag.Vratu 
'przyznała Rada n r ejiska .tytuł i-charak ter radcy  

! ^M agistratu, w  uzinmltu jago pader w ydatnej pra- 
j cy  na dotychczasowych kierowniczych pasterun- 
| acłu P. M azurkiewicz kieTował ęddfeijpznja Gen- 
fLralnem Ł .urem  zapomosowefn i zarfków  waj- 
'skowych, silna ręką opiekował ssę kuchniami wo- 
stiraine.rhi, zarządzał 10 m T o / n t f u n d u s z e m  z i-  
^'Omto-gowym, -a ostatn io  z,ougan'’zow.ał i prowa- 
Idz:1! na odpo.wiednim •p’dżiomle Miejską Zastiad a- 
■'dziieżowy.

Słusznie tedy oceniono rależyciea w j'd a taą  
'pracę tęj^oj cichego ipTa'CUwn'ka, znanego zi esztą  
ze nwe'j tóżęM & śai w obec strron.

(§) Ziaz:1 kom©n»fnntóv' MSO„ w  którym  u- 
cze.;t.nkzyli delegaci kilkunastu większych i .mnrej- 
szycłi m iast w-scłiodn.o-ma1 o-uolskich obradował 
wczoraj we Lwowie. Na zeb ranu  określuno, że 
M sO. ma w miejscoiwoścaach fn lecbsadzonych 
•"•zez wolsko objąć służbę etapow ą w e w szystkeh  
jej $ ien  nkarh tak, by jej podlegał po- ządek na ca
łym froncie w ew nętrznym . Ponadto uchwalono 
żó^juniżow ać w MSO. oddziały kobiece, a  przy 
eh pomocy stw orzyć s trey e  posiłkowe na dwor
cach.

W słania ?d-ow>a A“trtra S^hrctf^ra, wispół-
redaktora „Gazety" Lwov s-kiej“ ranionego w wal
kach .nad Bug:em, zaiszłu — jak się dowiadujemy*, 
ldkkie po'pp?7ę-n'c.

X radosnych sprrrtow ań. W „Gamecie Poran- 
ref* dzisiejszej podał óm y w  a rk  kuliku „Belsz©- 
wicy w przemyślanac-h“ ■wiadomość o rozstrze
laniu pwez boiiszewików kom. Poda, -haerowmika 
tam tej crcno starostw a. Obecnie zaw adam ia ro
dzina rzek-omo zamordowanego, że kom . Polio n  e 
został rozstrzeliany, gdyż zdołał szczęśf^wre zbiediz 
do Sambora.

(§"' Et.akuowan?. Dzielą się ną przym usow ych 
j dobrowolnych, przejeżdżają .ylko mrzcz Lwótv 
całymi pociągami dążąc dale] na zaouód afbo przy 
je;"*d/żają dio Lwow a tu  farze a czasetr nawtef na 
'kl'lkunasł . furach unosząc ze sobą nartraż»:Pjszv 
dopytek. Przychodzą też p'.^zo. niosąc na rękach 
toboły i dTÓ!] a przed sobą pędzą krow ę lub ciele 
W czoraj w ieczorem  motgłśmy obse-w ywa-^ w 
kierunku rogafk S trjjsk iej kślkndiziesęcru taaocłi 
gospodarzy którzy sarni a ę  e w e k n o w a a  cbo4 
gięli na boi szew ców , że ich chwilowo wypędza ą  
z ogn'skn ^orr.owego, •wszyscy byM dobrej myśh, 
że już jutro a rooźe pojutrze nafdaie w rócą dośl czne są rr.ałe paluszki dzie&ęce, delikatne i 

bndel Gdy brat mój byl ieszcze małem dzic.-kiem.ą&wtrsh siedzib. Harda nestawa naszych dfc*4nrch

żołnieizy, tanki f rfężL j dlziala przygotowfJM' do
przyjęcia nieproszonych r  pchających się gości da
ją im rękojmię, że ewckuacya ach jest tylko przej
ściową,

(§> Sąd ro io rw  zairia-rt sądu TOG. Tutejszy 
sądi wojskow y DOG. został ztiiesiorT7 a  w  jego 
prav;a i zastępstw o wsziedł sąd połowy, na k tóre
go czele stanął dotychczasowy prokurator woj
skow y St. Boi. Łukowski. Fkspozyturę -tego sąck 
utworzono w  W iśniczu pod kierownictwem ppułk. 
dra Godowskiogo.

Katechizm bolszewAro Kto jest bolszewik ? 
Boiszew k, to  ideolog. Kto to  jest g eo lo g ?  Ideo
log — ty m aksym alista. Kto to jest maksymali
s ta ?  Ten. kio rządzi krajem aapoanocą nieustanne 
go stosowania 'armatek Maxima. (według „W est- 
minster G azette“).

(—) Do ^ajrkoiętego mieszkania1 przy ul. U  
Sapiehy 1. 19 w łam ał -się wczoraj przedpołudniem 
dotąd, niewyśledzony złodziej i skradł ubranie 
wartości. 3oOO mk. na szkodę Jana H aw ryłow a 
Włamanda nie zauważone.

Niezwykłe oszustwa uialżeńskle 
• w BerSinie|

Król włamywaczy bankowych pod IJnetem. — 
Hrabia de Berfrfkr-Bogdbnow, książę Tatarów. — 
DwTluotne nałżeóstw o. — Posia ilości w RosyL 
—  Zamast księcia prtsty mtrrarz. — Książę Sta
nisław Leon Sapiehą, Woje—oda — Syndykat 
dia Europy i Rusi. inwesty cya 12.000 f t  — Kredyt 

uzyskany za g w  raocvą ,4csięcka Tatarów*.
Berlin, wt derottiL

Dwa? ,;k:siążęta“ i jeden Irkról‘‘ pod kluczem) 
T ytił lego ostaihićego „moua^chy"*, który dloatat 
się w  ręce połicyi berlińskiej brzmi w  całej pęku: 
„Król włam yw aczy bankowych s?fów“. Władze 
kryminalne przyznają .mu ten tytuł bez zastrze
żeń na iracy jego dotychczasowej działalności, o- 
beonie jednak-, jeżeli zechce utrzymać się w swej 
suwerennej randze będzie musiał z r ę c z n i  sw ą  
wycaóbować na zamkach perf^ftskego więzienia.

Większą jeszcze senzacyę wywołało wyiiry- 
cis nie tyle Dohaitersikćdi, ile intratnych poczynań 
■dwóch awantr mików Ustroiwszy się w arysto
kratycznie bizmiące nazwdka i godność ksiąiżęcą 
i pov, olaw szy na pomóc tak popłatny u sunym en- 
laknych kobiet roman.yzm, wybrali się — każdy 
z csocna —  na pedibej mewieścich serc i mają: -
IKÓW %

Na bruku berdAskin ukazał s’ę przed niedaw
nym czasem Hrahża de Ponnsk-Bogdapów, po> 
snadajacy — więidle u ĉacsanycł; dokumentów, jesz
cze świetniejszy’ tymi

.Księcia Tatarów",
I okazało się, że nawet w  socyairstycznei o  em:eo- 
kicj repuMoe p:e itrudcio zrra^eść kobietę żądl ą ty-  
tu?u ksaążęcegó. To też racicomy rotsyysja arysto
krata rychło znaJazł maftjdnk^, która wrrióistsz: 
mu falka wiano 200.000 marek i -bdiajzywszy go 
króckm rr' >dowym mfesrącem, uc efcła -ioSzw aj- 
caryi, a ieo y  tam "?od ?wi.°±nem maziwtsldeni hrabi
ny B(lir-aki-Bogdano-v księżnej Tatarowi szukać 
awancut w większym stylu.

Opuszczony małżonek s.ęskntony zarówno za 
Kobietą jak i za fujnriuszarri, a zachęcony poprze
dnim sukcesem przystąpił do powtórzenia proce
dury. Starał sie Przekonać drugj rwą narzeczoną, 
że ma wielkie posrar'#ości w  iRrsyi, k tó ie  sprz>  
dat w iBerLr 'e per îr êm j Ami ry^amrasowi, i tyłko 
zanim trapsakeya z-°star,ie mcouczona, potrzebną 
mu jest pc zyczika io£c«dzdeis ęcru tysięcy. Łatwo
wierna panna w  pierwszym  im peco oddala nu 
sei te  x portfel, dość rychło jednalc przyszła re- 
fleficsya i ncrz -czona zw rodia się do poHc ii. W y 
nikiem tego hroiou było, wr^krycie, że za osobą 
hr. Beri- y^iegcM BoBsknow a, tsięcfa Tatarów, kry
je się murarz, który zroznmtol, że opowiadanie 
n*’! wir.cn „,Fr?uitin“ zkrtycb bajdc prowndti ry
chłej db bogactwa, nJź podawan s cegieł.

Drn<1 awarturinlc mieco mniej ambitny, 
woTł sic nadaniem <sobie tytułu i nazyidoa



Książę Siar* i.*w Lu*» Janteta, W ojowała".
Otworzyłom sowie w  Bt-rfn e 3eriJiłsfc s^n- 

<Jv3c~ t dla Europy i KrśTj k+óry, jaS zapewnił iraO 
dą damę, o której względy ratiegał, mW  M e na 
^alyru śm iecie. (Jjęta oczywistym  dowod-jn przed 
Siębicicstofcci ora-g CBobtetemł za ico ir i .jksięoia'' 
dama zgf d®iia się r a  oddau'* mo r^ci i 1<J,000 fro- 
tów szterlmgów jako wkład do „ioteresu".

Lecz szczęście małżeńskie króitko; trwało, a 
t>0 gwałtownej kłótni d^tna zrobiła kroki by wejść 
w po- adap e „interesa“, celem zabauycczet^ta 
swego kapitału Okazało się Jednak, że cały syn
dykat l>y! b'agą, że przedsięfOTCzy p* eudoJosaąię 
Otworzy} bi îro jedynie z kredytu 'rzy-
skanogo za gw arnmcyą swegu przyjaciela, (poprze
dnio w ynreniorego „k sęca  Tatarów*1.

Obaj książęta zamieszkali obecnie w  wspo- 
rmły u zarrku. który Berlin rapni/Ikań^ prze
znaczył <£a gości .'©go rodzaju.

_ *1. S53&__  _ ___ ___  y ___  ___ ___

Awantnrn?csy arystokrata 
angielski.

Śmierć markiza w szpitala. — Akterk* jego  
<padHob'errzynią. — Markiz eowbeycon i jjfi*- 

nisienu
Lor,dyn- w sicroniu.

Arystokn cya lo.tdyńjku zyskana w tych 
dniach nowy interesujący ttmat do rozmowy. 7- 
iohannesbi rga nadtsiła  mianowicie depecza o 
śmierci markiza von Oueenaberry. Markiz zakoń
czył życie w jednym z scpit ~1« w tamtejszych li
cząc d l lai. Wiadomość o śmierci wzbudziła 
wspomnienia o awanturniczeai życiu, które pro- 
weidr..ł teń dziewiąty rr.a.-kiz yochodzitcy * po
ważanej rędziny magri*t*w szkockich Douglasów; 
zarazem wi :dć ta zwróciła ogól ,ą uwi ge na fakt. 
iż 2: śmiercią msiiriza, najmłodsza gwiazda sceny 
angielskiej 21-letnia mis* Irena Richarda przez 
swoje m .Leńahi o ze spaiknbiercą tytułu zo tałn 
markizą. Zatem dość tematu do rozmów, pod
czas przyszłych five’o’c!ock’ów.

Markiz von Oueensbarry, którego rodzina 
od wielu pokoleń należała cło nujpierwszyćfi ro
dzin arystokracyi szkockiej, 'był ogd’nie poważa
nym i bogatym w rozmaite godności, ale osobi
ste jego dochody nie dawały mu możności utrzy
mania się. Przed laty posiadał je! zcze wilię w 
miejscowości oboK Londynu, prócit tega jeszcze 
mała posiadłość ziemska w Szkoryi, to były po
zostałość1 po ongiś świetnej fortunie praocdw  
Prowadź ł życie dosyć i_wa nturn:c*e. Urodził się 
•ji r. 1868 jako syn ó.nrrgo markiza. Jako mło
dzieniec służył w marynsrc: królewskiej, opuścił 
ją jfednac doszedłszy ( o st ipnia kadeta mary
narki. Wstąpił ru,stę&nic do wojs' o i został ofi
cerem w szkockich wojskach granicznych. Ale 
i tu nie wytrzymał dlu jo i wystąpił w r. 1891 
Powodem wystąoienia było zdaje się, iż jego 
szeroka nutura nie mogła podporządkować j ę  
pod ostrą dyscyplinę wejskową. Imał s !ę nastę
pnie rozmnitvch zajęć, by zdobyć jakie takie do
chody i z powodu swych interesów kilkakrotnie 
był przed sąd pozywany. —  Podczas pe 
wnego przesłuchania zeznał, Iż jego j?d nrni 
Śtótfłem dochodu jest zajmowanie się sprzedażą 
wina i inny h napo <5* alkoholowych.

Przed dziesięciu laty wyemigrował do Ame
ryki z siinem postanowieniem pozostenia tam n& 
zawśze. PrzeZ dłuższy czas był sprawozdawcą 
sportowym, następnie aktorem, p śźniej cowboyem , 
wreszcie górnikiem w Kanrdzie. Stąd wywędro- 
wał dc Australii, zarobił tutaj 50 tysięcy funtów 
szterllngów, które jednakże wkrótce z powodu 
rozmaitych spekulanyi, ut,adł. /

Markiz Oaeensberry był dwa razy żonaty. 
Po pierwszej żonie pozostała córka i dwóch sy- 
*ó ff. N ijstar-zy syn oże .ił 3ię -j r. 1917 z ulu* 
,"rienicą londyński i} publiczności, aktorką In ią 
Richarda. C iecnia znajduje się owa ptra mał
żeńska, wraz z swą jednoroczną córeczką n  po
dróży po Ameryce południowej.

Podobny skok ze sceny <** irtystekracyi był 
przed w jną w Angli zjr lJiu' *em doić częsteia; 
lord Łdward Fitz^arald ocenił się z aktorką May 
Erherioge, iord D angor. z miss May Picard i 
mnóstwo innych, podobnych wypadków, dałoby 
Się pr-yteczyli. (r.)

ShunintMa.
k<&ch«nki bnźrr.e zagranicznych 
komitentów w bankach ^oJ?kifh,

Lwów, 21. sierpnia.
(Sp ) Ogłoś: one on-erdai rozporządzeni mi- 

nisterstwpi skarbu, o  ograniczeń u obrotów dew' ■
I w łbtam i za&TaTjioznemi, zawiera rów n ei 

specyabie pos*3flCFwkłi a 0 r-ićl utwach bieżących 
osób i instytucyi, mnięcych s.edzibe zagr-tnjca, w 
instjtuuyoch k rod Nowych polskch. Przepisami 
tern* ohjęłe ^  zatem zarówno rachurik' bieżące 
. agTaniczii.ycH kum tentów jw.-watmyeh żak też i 
bankć w zagranic: nych.

W myśl powyższego rozporządzenia podlega
ją te rachuTJr kontroli ministerstwa skzibu, która 
w »ch imienin wyk-mywać będzie wyłoniony % ko- 
IniśJa dewizowej komittt wykonawczy. Pote/ e 
irstytu"ye kredytowe su obowiązane podać stan 
tych rachuiAów niuzu tocza.ie do w adomości m> 
niste' stwa skrrbu, które oznaczy Jcażdy z  tych 
rachwdfów jako kontroJowany lub wx>'ny. Różni
ca pomiędzy tfeml ofc’e*na kategon’axnt Yach’.r.k6w 
polegać pędzle na łlm , ii  wypłaty z rachunków 
kontrolowanych wymagają irprzedn’cgo zezwole
nia mmisterstwa skarbu, wypłaty zaś z rachunlków 
wolnych nie wyjmigają zezwolenia. Firzy wpła
tach mrtonrast na rachunki bieżące osób 1 ;nsty- 
tircyi' zegramczi.ych nie m* -óżnśuy ppmiędzy ra- 
chunkami kcmtet)ćowaiiym> a wotnymi. Frziim o- 
wanie bew em wpłat na te rai hunki dozwolone 
jest w  obu wypadkach jedyir e za każdorazewem  
zezwHemem numsrerstwa skarbu.

Posi.aTO>w!-enia, dotyczące rachunków beżą- 
cych klienteH zagrarucume] podyktowane są ta sa
mą tendeneya, którą nacecbcvmne jest całe roz 
porządzenie o walutach \ dewizach. Tendencya tą 
jest zapobieżenie wszeiak emu arbitrażew> walu
tą polska. PoniewaiL, zdasiiem mmisteishim skarbu 
zarboi; i obawa, iż zagranca zakupuje walutę 
polską (w formie wypłaty na fn'ełsca krajowe) w  
celu fprzed.an a iej po ko*rzy»tu,iejszym kurs e i w  
‘en sp sób spekuluje kosztem naszej wajifty, prze
to uważało ministerstwo skarlnt za wkazane w y 
dać ogran czenii, wT.deJ cytowame.

Jesteśmy organizmem gospodarczym i^todym 
n e fa jacym  dotąd lagrąnicą ustalonej -tradycji 
gospoda/czei. Mu^iy przeto w e wszystkich zarzą
dzeniach, które dotyczą zagranicy, post«pcwać z 
największą ost*ożpościa, by sołre kliente'' zagra
nicznej nie zrazić przez wyrobiente u n ej mnie- 
mama, iż panują u nas s ‘osunk5 w  dziedzinie go
spodarczej anormalne. Ftimujorny, i,ż podczai 
wojny światowej wpirowadzair* kontrole rachun
ków "agranirznyrh, gdyż zarzadzen'a te odnosiły 
się do rachunków Uerrt^ł i  krajów rieprzyjaciel- 
skieb Zjpełrie atoli inaczej przedstaw a się sL~n 
rzeczy, wywołsjry onaw anem  rozporzadzei^em. 
Komrola dotyczyć ma racHttków klienteli zaigra- 
rńcztoei bez ogran^zeiń, Ji*t t-o samo musi zagrani
cą w pań^‘wacli np. sp rzjmierzonych wywołać 
bardzo niekorzystne wrażone i zraizić ie dla na
szego g ’spoaars wa finansowego.

Są ptoli pewne bardz ej jeszcze uchi.ytne za
rzuty, jal ie w yw ołać musi omawiane rozpę^-zą- 
dzer.ie Jeyt ono tak ułcżo:ne, fi piAv9trzj-mać n.u. 
śl w  znacznej m erze zagranicę od lokowania go
tówki w naszy< h burdach. Już to samo, i i  rachun 
ki ta podlegają kontroli cfrcyatucj, może ją zn e- 
chęcić od utrzymvwan'u na rac^łsnkach bieżącycn 
w  bankach polsk ch znaczniejszych kwot. NLt bo- 
w em, o  ile n!e jest do tego okoliczmtcian-i zmu- 
SfOfty, nie poddaje śfę kontro” osób czy rządów 
trzęclch I nde godzi się na to, by od tych trzecich 
crynn~:6w zależała dopuszc7“kmdć wypłaty z je
go własnego rachunku.

Zupełn e z łś  nrezroztrmiałe i w  kor-sekwen- 
c ^ach grodno ?est postawowirule j i  pr^jm owa- 
nłe r y p ła t na wrzystŁJc racłrunkł zagrań czne za
le ty  w  kazdyir raszczegókiym wypaefirt od ze- 
zwjtenła rr«j tsL>rstwa skarbu. Można so b e  dziś 
iu i wyebr zić, jaUc to w  prf'rtyce będzie wytglą- 
dato. W eźmy trp rachianki' bieżące banków zi gra- 
.licznych w  naszych Instj-tmyach Licdytowych. 
V/szj'S£»1e Taiaczncjsze banL ragradczne p osa -  
dmr« w  naszych asstj tuc rach teedyfeowych rachuni

__________ „OAZETA WIECZORNA*1.

W bieżące, aa !_ćó3 ych lokują k—oty zalefais nd 
potri-sb Ywoje. kbertełi FSao^ędzy zarrade* a  
.lamf odbm^a s ę ciagła. rueprzprwŁna wyrn aua 
owarów, oraz mają miejsce najrozmaitsze trams* 

akcye haudluwc i przem ysłow e up. nabywania 
szybów na/tow-ych, wjrpłata czeków  zagranlcz- 
nyob itp Odpowiednio do tego u egajp. ion^a za- 
g radczne cąg łym  zmianom. W  m iarę poircebi 
przekazują harnki za&raniicznc odpowiednie kwoty, 
któremi nastepn;e dysponują. Jak możliwą jest 
w  praktyce ciągła k o d ro ia  państwa tycn rachun
ków i jak do pomyśleń a  je£t praktyczne zastoso
wanie posiamowierna, ia każda w płata na rachu
nek zagraniczny musi uzyskać aprobatę rzjdow a! 
Chyba n e zdawał sob^  ustav'odaw ca spraw y z 
tego, iż poc,tanów e d e  to  w  praktyce doprowadzić 
może do odcięcia nas od zagrandcy i wania z 
nią kontaktu gospodarczego. I uo czydm y my, 
którym na nawiązaniu jak najścólejszeigo konfak- 
tu gosąoda-czego zależeć musi bezwzględnie.

W szystkie parsiw a, pruwudzące racyonalną 
gospodarkę finansową, dążą do tego, aby klientele , 
zagruntezno zarhęcć m ożliwe rajbardziej do lo
kowania swego majątku w bankach odiosnycłr 
państw . Dąża do tego rozmaitym i ćrodhami, w  
szczególności podwyższanie stupy dyskontowej, 
czerniąc w' ten  sposób lokatę kapitałów zagranicz
nych tr s ebie reiitowniejszą. Jest to  1 -dnym ze 
sposobów uzysJtaitia. k redytu  zagraiKCzm1*0̂ ). J e 
dynie nasze m inisterstwo zam ierza ść drogą 
w prost przeciwną i odstrasza zagranicę od loko- 
w u i:a u nas gotówki Jest to tak  groteskowe, że  
się i  tem b,:4ej r-rzpraw;ać wpro st tóe warto. Me 
wą'tipjmy, iż nasze ń.stj-tucye kredytowe, mające 
więcej zrozumienia dla stosunków g< podarczych 
z zagt amicą, niż nasze n ir sterstw o skarbu, z  ca
łą eneTfei? zaprotestują r rz e d w  tym postanowie
niom i ztżjdają ich zmiany. Dla sparpJ żowanla 
szkodliwych d’a naszej waluty m achinacji ząsęa- 
n cy , znaileźć się muszą inne środk i, nie zaś takie, 
k tóre d za łać  będą ita szkodę naszych oa.iywo4r 
nieiszych icteresów . D yletantyzm  usta.w^odawczy 
ministerstwa skarbu śy ięci w  tych postanowię* 
mi ach prawdziwy swój tryumf.

Kronika f,Ekdtiomi3ty“:
(t) Z niemieckie~o przemysłu elektr^-te łmk 

•cznego. Ek-Sff»jrt memiiedkch prodiiktór* eiektre- 
iechnicznyoh, (który stale cswiekszał sśę aż do 
maja b i ,  w  CŁarwcu juz J ez ł zmniejszę., u. ^>rzy- 
tem (najeży zauważyć, że potrzas, gdy wyw óz  
do krajów bliżej pcłożonyoh zmrriejszt. się, to 
elj&potrt do krajów za-nc-BkJcti Ciągle jeszcze 
wz.asta. W roku 1919 ni-eiriecćtł prtzemysł dektro 
techniczny eksportował 25% produkcji, zaś bbc- 
onie w yw ozi 40%. Ceny wszystkich surowcófw, 
uwłaszcza żdazJ, p odskoczyły w jstataich Iatact 
‘n.e^ycban ie, tak, .rp. blacha d] namo, która przed 
wojną kosztowała ofeclo 220 magefle, obecnie Jo- 

t chodzi do 10 i 15 tys!ęcy nr arek za toimę. Koa- 
tliureucya iniiych krajów rtrud, i-t dbyt n‘emier- 
łkbh wjmobów eJektro-techniczrych na rynfcdi 
zagranicznych, zwłaszcza, że cery  niektóry cli 
wyrobów są wyższe od cen na rynlk- światowym. 
Sfkteda się nu to rrzieJcwszysffidem w ysoka cena 
byęgła w  Kłemczedh, w yższa od światowej, oraz 
koszta p-OdukcyL k.óire z powodu bazwzUodnc- 
go  ,s iosoania 8 gr>dzńnr,ego dn a  .praioy . równocze- 
Snegju wkradnięta się po-lityki do fabryk są ró- 
wnieiż wyźsue niż zagranicą.

(t) RegUmet ;ta(cyia przywozu f wyjwrtdu skór 
Ił wyj«dłów iskórzanycTu W Czedhach. \V myśl w y
tycznych, uchwalanych przez kam tsyę dla han
dlu zaoramv zmego. n.a być przj wóz surowej kó- 
ry ii jbl półtabryka+ów z'Tpełn'e wofay. Przyw óz  
'wyrobów ze skóry ma być dozwolony o  tyle, o  
Be mama. krajow-j wytwórczości w  dł-aej g a lę .

Wywózi surowców Jest triedpzwckwry, pótfa. 
'-birykaty zaś wolno (wywozić, o  ffle w  kraju Istt l© 
jją dostateczne tch zapasy wyrobiwie z  starvw« 
oów eagramcznycb. W yw óz obuwia jest <J(»zWO- 

w  m iarę pokrycia znpatrzebowanła wwmę* 
■tran^go. w óz Innych wyrobów at skóry i rę- 
dcarwiczdk ^est dozwrlotny, z wyjątkiem artyku
łó w  tcchnE'.znjxh (pabófw), które wołno w y  vozij 

'“ty k o  w  wyjątkowych wypadkach. Wywóz od* 
^.gidbów sk.otry jest zabroniony, i

__________ ________________________  L * T
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Vśy jaśnienia 1 porady
w tpraw ach ogłoszeń zupełnie b“zpł>iruie w  Adm..- 

r.istracyi, ui. Sokoła 4. O G Ł O S Z E N I A
Oddział dla ojlorfzań

otwarty przez cały dzień da godziny 7. wiarz>rs * 
bez przerwy.

i: t to P Ń o , s P E s e s a ż ,  t a w a iia

k u p u je  powieści polskie, tran  s e, n<emieckiL ora7> 
ksirgozl iory „Lektor** Mikołaja 23. ‘-90^1

Ż A K U ? T s iĄ Ż L K  I B ld L lC T E K ! Książki każdego I 
rudza!u i v/e w szystkich językach, o raz  całe księgo 
zbiory zakupuje po cenach najwyższych księgarn i”' P o 
w szechna Jakóba Hó.zla, Lwów, Rynek 29, w b ram i- 
Andriollego. 4397

I MIESZKANIA, ,-5KALE, SKLIJ»g
P o szu ku ję  4 —6 pokoi z kom fortem  w śródmieściu, — 

okolicy jar^u  S try jsk iego luD ul, Potockiego. W iado
m ość: M ałeckiego 2, I. p. 4131

O statnie kres :ye ,fo>-m ds mskich i m ęskich na sezon 
przyszły, już nadeszły do Pi :rwsL<:j K rajow ej Fabryk 
G peiuszy filcowych i słomkowych Rudolf j  Ń sw w tlta 
L w ó v ^  Balono y a  3 (własny gm ach fabryczny) Stucya 
trem w aju  HG. W szelkiego roi zaju przeróbki wykonuje 
najp ękniej i najst rannjej.

K a s  Ogniotrwałych różnej w ieli ości dost .rc*y natych
m iast fabr <Ka K as ogniotrw ałych W łjd. C hndzikow sk -
go- ul. Na Płonie 22- 4105

D a m s k ie , m ęsk ie  i d z .e c in n e  k a p e lu s z e , hurtow nie 
i częściowo', staro  p i/e rab iam  na najnow sze fasony. 

T w o rz y jc ń sk i, gen. Z ist. f, p iro w , fnhr. Tow. Kapelusa- 
n ik iw , składn. Lwów, Kościelna 8, gm .ch  izby Rękodz.

4012

Lu i  Indii i m e }
d o  n a b y c i a  390.3

90  e e iia r E s  m n i a r f c o w a n K h
w Magazynach B!nra surowców  

IZBY HANDLOWEJ I PRZEM. we Lwowie, 
Bcurlarda I. 5, nrędry godz. 9— 12.

i W l N A l

VJ!G3E2SK!E 3 AUSTHYACKiE 
P O  N A J K I Ż U Y C H  C E N A C H  P O L I C A

H o ł e i . H e r b a t y  i K a w y

E D M U N D A  Rli:£VA
«fS LWOWIE, miTOWSKIEaO 3J

E  K  L  A  M  A

iii M ii i pi!

Już opuść.1? prnsę druk arską

liBwy Siierewidz TsliBlafB? 1 I L 1
E L ^ d w n .

Z aw er i wykazy rca 'ności w edług: a) nlic, b) !’czb 
konskr., c) lic /b  v y k . hip. i d) indeks a lf-be ty  
c-ny  w łaściaieli realności. N adto  szereg tab lic  -La
ty* . ilustrujących s tan  posiadania realności w edług 
narodow ości właścicieli, zmiany w(i snoścl w  cza
sie woiny pod względem  ilościcw y.i i narodow e 
'ciowyin, da ty  podatkow e itp. — Do n ab y u a  we 
w szystkich księgarniach i u au tora (ulica Zimo- 

row icza I. 2, II. p.). S

P R Z E C Z Y T A J C S B
N A J Ś  W 1JŁŻSŻ 2" N t J M i R

SUBSKRYBUJCIE
I ) l ” 2B

P C  L S K S E  

P O Ż Y C Z K I  

PAŃSTWOWE
-■CRÓT-łC dYERM !N O VfA 
i  D ^ H s Ó T i R M l N O W A .

SZCZOTKA!
te najpoczytniejszy dziś tygo- 

l, dnik satyryczny w P o l s c e ,
to n i e z a w i s ł y  organ satyry 

l, p o li ty c z n e j ,  — --------
to najm. lektura w sez. podróży 

l, w góry, nad morze i do zdrojow.

PRENUMERAT A MIESIĘCZNA 
WYNOSI . . . .  J6 Mk.

CENA POJEDYNCZEGO
NUMERU. . . .  5 Mk

D o nabycia w A dm inistracyi, Lwów, 
uL S ok o ła  1. 4, tu d zież  we wszystkich  
Biurach dzienm k-rsk ich  i trafikach.

%
F IR A N K I ,  C K O O N I K I ,  
Ó Y U f A f i Y i  K C Ł i J U Y
i M A łS a f c d S  -  noleca

K. SKIBIŃSKI
i wów, Kopernika !. i.
niorz. Pasażu MlkolaachJu 100a

H rjs im se isL e

SfliE KOI? i Mitoaa
usrępują uŁtychm 'ant po uży
c i. proLzKu K & W Ia L S K liN Y  
W yiob larin. lab .Ap- KO" 
W /sLSK i* w  Warszi-wia. — 
?.ądać w aptekach i składach 
aptecznych H urt. irprżśdaż 
w  «p 'ec  i M  E T T IN G E R A  
Lwów, G ęsia 1. 3252

o d n o w i ć  p r s e d p t a t n  !

K a m u n iK a c y a  
p a s a ż e r s k a

L £ n £ a :  H O L A H T  Y A — A M E P . Y H A ,  4126
I i r r t m  r^a ifiyc lg f.:?  UM\m akctftn łam si okittsm ,WABnAWA* (S4B9!.)
P ołączen ie z okrętam i linii Holandy a-Ameryk i  kursującym i m iędzy

■ÓTTESDAMgH a LJ0-fOiniEM,
P I S » W S £ Y  W Y I A Ł d  Z  G D A Ń S K A  O K O Ł O  S / . g o  S IE R P N I A .

Mmb u o t i W s s d i l s l i : F e r d y n a n d  P r : . i» z ,  l mX l  f f d o ó iK .

1 s H 3 D E L 3 W A N I E  r i t o M  m f i  \ m
usuwanie zm ir .zczek i wszelkich nieczystości cery, piegów, wegrów, prysz
czy, poi bit d k . zbyteczr ago owłosienia, czerwoności no . wykonuje 
lystcmem . środkami frar u s l  ml jedyny odznac Eony dyplomem paryskim

issmill -nSKTRC!? „ E  U  R E ' ( A “
h m v ,  Pnnrlarda I, parter wejście % ilicy. bartŁ przyl ti  I M  i ł-B.
Tamże nu składzie naj~—odoKLisze perfumy francuskie HouUgant; Prudhome, 
Arya violet i preparaty D r. G  iston. D r- G  ibo^an, D r. Yinithier i in. 23334

m m  MKL i i  Pfae?we, j j |  j m  M  W m £ §
NaJoaden JSpółki akcyjne] wytlawulcztJ*'. R^dkiktor b^ zŁ b y Dr. n v.u£R BATTAGlL™ ttępca red: i »ra nP ar JERZY |KCa«ńRSKL

DruLem Spółki < ruk. J f  to" uL Sokola 4. Odp«w. redak^.: MAT.YAN MACHALSKL
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